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BANKIET W HOTELU ASTOR. 

owa Paderewskiego 
I 

() stosunkach polsko-·niemieckich. 
Wielkie wrażenie w Ameryce - Entuzjastyczna owacja dla wielkiego polaka. 

NOWY-YORK, 19.5. (PAT.)
Przy udziale blisko 700 osób odbył 
się w hotelu • Astor " bankiet na 
cześe I. Paderewskiego, wydany sta
raniem izby handlowej polsko -amery
kańskiej. Przewodniczyli: b. poseł 
St. Zjedn. w Warszawie Stetson, pre
zes Council Foreign Relations, b. am
basador llorgentau, przewodniczący 
Cil'ic Forum. 

W bankiecie wzięli udział: amba
sador R. P. Filipowiez, oraz naj wy
bitniejsi przedstawiciele amerykańskie
go świata politycznego, finansowego 
i kulturalnego, a m. in. Newt6n Ba
ker, Nicholas Murray, Butler, Samuel 
Vauclain, lsaiah Baumann, Adolf 
Ochs, Feliks Warburg, Charles De
wey, Harriman a także liczni repre
zentanci Polonji, wśród nich Wojciech 
Kossak, Styka, Olejniczak, Swietlik, 
Węgrzynek. Obecna była również

l
' 

wdowa po Edisonie. 
Gości powitał p. Stetson, poczem 

zabrał głos ambasador Filipowicz, pod
kreślając zasługi Paderewskiego w do
niosłych chwilach historycznych. Mew
ca wspomnial m. in. o uftmdowanych 
przez Paderewskiego pomnikach króla 
Jagiełły w Krakowie i prezydenta 
Wilsona w Poznaniu, podniósł rów
nież zasługi Paderewskiego, położone 
w czasie konferencji pokojowej oraz 
w dziedzinie utrwalenia przyjaźni pol
sko-amerykańskiej, zapoczątkowanej w 
wieku XIII. 

Ambasador DaYies 'zaznaczył, że 
Paderewski jest ze wszystkich mężów 
stanu, nieurodzonych na ziemi amery
kańskiej, najbliższym serca narodu 
amerykańskiego. 

Przyjęty długotrwalemi oklaskami 
i powstaniem zebunych, Paderewski 
wygłosił przeszło godzinne przemówie
nie, w którem podkreślił prawa histo
ryczne, ekonomiczne i etnograficzne 
Polski do Pomorza. Przeciwstawił na
stępnie dodatnie położenie mniejszości 
niemieckiej w Polsce pod względem 
POlitycznym i oświatowym położeniu 
mniejszości polskiej w Niemczech, ilu
strując swe wywody danemi staty
stycznerai w zakresie szkolnictwa oraz 
reprezentacji parlamentarnej w obu 
krajach. Polska - mówił Paderewski 
- jest krajem pokojowym. Jedyny 
jej król, nazwany Wielkim, Kazimierz, 
był miłośnikiem pokoju. Polska nie 
chce wojny, jednakże w razie narzu
cenia jej będzie umiała się bronić do 

ostatniej kropli krwi. Nie należy za
pominać jednak, że w Niemczech jest 
dziś 4 miljony komunist6w, kt6rzy w 
razie wojny z Polskl\ staną się wieI
kiam niebezpieczeństwem dla całej cy
wilizacji zacllodniej. Podni6 lezy :lira
czenie Niemiec w dorobku cywiliza
cyjnym ludzkości oraz sympatje Nie
miec dla Polski w r. 1848, m6wca 
oświadczył, iż protagonistami niena· 
wiści do Polski są dzisiaj Prus&cy, 
wychowani w tradycji Fryderyka 

Wielkiego, inicjatora rozbiorów Polski. 
Mowę RWą zak.ol1f~:o:ył Paderewski 

cytBt/ł zylleJ'a: .Przeldeństwem złego 
czynu jest, że złe zaw~ze złe rodzić 
musi". 

Zebranie zakończyło się entuzja
styczną owacją dla Paderewskiego. 

' NOWY YORK, 19.V(PAT). Am
basador Filipowicz wydał dziś w sa
lonach konsulatu polskiego w Nowym 
Yorku śniadanie na czeM Paderew
skiego oraz komitetu wczorajszego 

bankietu. W śniadaniu wzięli m. in. 
udział ambasador Morgentau, b. se
kretarz stanu Frank Polk, prezydent 
nniwersytetu "Columbia-, b. poseł 
Stanów Zjednoczonych w Warszawie 
Stetson, Robert lIlead, Lnis Pearson, 
Mack Cormick, generalny konsul 
Marchlewski. 

Cała. prasa nowojorska zamieszesa 
szpaltowe sprawozdania o wczoraj
szym bankiecie, kt6ry był transmito
wany przez radjo. 

w katastrofie "George Phillippart" 
PARYŻ, 19 maja. (Tel. wa.) - We

dług doniesień Havasa li Adenu ze 
spisu nazwisk uratowanyoh rozbitków 
.George Phillippart" wynika, te w ka
tastrofie zgin~o 70 osób. 

~ ostatniej chwili. 

Wśród rannych zn/ljduje si~ zna
ny francuski literat i dziennikąrz Al· 
bert Londres oraz generalny pl'okura
tor Indochin, który jechał na urlop do 
Franśji, 

ZDERZENIE TRAMWAJU Z SAMOCHODEM 
Szofer doznał śmiertelnych obrażeń. 

Ubiegłej nocy o godz. 24 m. 
30 samoch6d ciężarowy z nabia
łem, zdążający do Łodzi z Wło
cławka, prowadzony przez kie
rowcę Zygmunta Wojnakowskie
go zderzył się w pełnym biegu 
przy skrzyżowaniu ul. Juljanow
skiej i Zgierskiej z pociągiem 
Kolei Elektr. Podjazdowych. 

Skutki zderzenia były fatalne. 

Samoch6d został rozbity zaś 
kierowca Wojnakowski upadł na 
bruk przyczem uległ pęknięciu 
podstawy czaszki. W agonji prze
wieziono go do szpitala Poznań
skich. Tramwaj nie został usz
kodzony. Dalszych ofiar w lu
dziach nie było. 

Raport kapitana okrętu z'awierający 
szczegóły katastrofy, jeszcze do Mar
tylji nie nadsze~ł. 

............. -

Skazanie szpiegów 
na śmierć. ' 

BARA..t'łOWICZE, 19 maja. (PAT.). 
Nowogródzki Sąd Olrr~gowy na sesji 
w Baranowiezach rozpatrywał w try
bie doraźnym spraw~ dwóch braci Mi
kołaja i Gabrjtla Szigirów, mie zkań
ców pow. stołpeckiego, oskartonych o 
uprawianie szpiegostwa na rzecz pań
stwa ościennego. Sąd skazał obu na 
karę mierci prile~ powieszenie. Obroń
ca wnió ' prośbę do P. Prezydenta 
R7.plit~j o las1:~ dla obu oskartonych. 
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GBRONCOW NIEMIEC. 
Ostry kurs Herriota. Pierwsze konferencje u prezydenta Lebruna. 

Kartel lewicy 'nie dojdzie do skutku. 
LONDYN, 19.5. Wczorajsze wy

nurzenia Herriota na temat r eparacyj, 
bezpieczeństwa i rozbrojenia, wywoła
ły w londyńskich kołach dyplomatycz
nych drużgoCl\ce wrażenie. 

Gdyby wywody Herriota miały 
stano wić zapatrywanie przyszłego rzą
du francusKiego na tę kwestję - pi
sze . Daily Herald" - to zdaniem kół 
dyplomatycznych po konferencji lozań
skiej nie można spodziewać się nicze
go więcej, jak tylko przedłużenia mo
r atorjum Hoovera na kilka miesięcy. 

Następstwem tego byłaby koniecz-

ność ogłoszenia przez Niemcy w ciągu 
dwu miesięcy moratorjum dla dostaw 
rzeczowych i gospodarczych zobowią
zań dłużniczych. 

To jest największe niebezpieczeń
stwo, jakie grozi Europie. 

Ponieważ od czasu ogłoszenia .mo
ratorjum Hoovera. nie zrobiono niczego 
dla polepszenia sytuacji, rzeczoznawcy 
żywią obawy co do drugiego kryzysu, 
który przyjdzie w lipcu. 

W tych warunkach konferencja 
lozańska zgóry skazana jest na nie
powodzenie. Polityka Herriota oznacza 

bankructwo Niemiec. 
PARYŻ, 19.V. Oficjalne rokowa

nia, zmierzające do rozwiązania k ry
zysu gabinetowego, rozpoczęte z03tały 
wczoraj konferencje prezydenta repu
bliki z Herriotem. Rozmowy te noszą 
narazie charakter inforlllacyj ny. 

Po audjencji u prezydenta repu
bliki Herriot odjechał natychmiast do 
Lyonu, aby wziąć udział w posiedze
niu rady departamentu Rodanu. W 
piątek wraca znów do Paryża i będzie 
uczestniczył w posiedzeniu komitetu 
wykonawczego partji radykałów. W 

przyszłym tygodniu ma być ponownie 
wezwany do prezydenta Lebruna. 

Zdaniem prasy paryskiej, koncep
cję stworzenia rządu kartelowego na
leży uważać za pogrzebaną ze wzgię
du na warunki, p03tanowione przez 
so~jalistów, których radykałowie nie 
będą mogli przyjąć. W kołach parla
mentarnych zaznaczają ~ię coraz sil
niej lze tendencje w kierunku stworze
nia rządu, opartego o jaknajszersze 
podstawy. 

Granicy takiej większości rządo
wej narazie określić się .nie da. .................. _ .................................................. , ........ ~------....................................... ~----................................ --.......... ~ ... 

Olbrzymi skandal w Rumunji. 
Szef p oii cj i bukareszteńskiej handytą. 
Współdziałal w głośnym napadzie na p. Pevey'a. 

BUKARESZT~ 19.5. - Bukareszt I przy okazji pościgu za pewnym ban
ma nie łychaną sensację w nagłem dytą międzynarodowym. Cracone cu 
aresztowaniu szefa policji stołecznej w wytropił przestępcę, za co otrzymał . 
Rumunji, Craconescu. nagrodę, w wysokości pół miljona lei. 

Stwierdzono, że naczelnik policji Następnego dnia bandyta zbiegł z 
bukareszteńskiej pozostawał w kontak- więzienia w tajemniczych okoliczno· 
cie z bandytami, organizując napady ściach, jednocześnie zaś nadszedł do 
r abunkowe. Między ionemi Craconescu władz śledczych anonim, który wska
dokonał napadu na ksIężnę Bibescu, zywał na Craconescu, jako wspólnika 
żonę posła polskiego w Bukareszcie, bandyty. Rewizja., zarządzona w mie
p. Szembekową, oraz amerykańskiego szkaniu szef!!. . policji, ' doprowadziła do 
doradcę Banku Polskiego, p. Devey'a. wykrycia zbiega. 

Niesłychaną ę :. afer~ wykryto 

Rozruchy w Bombaju nie ustają 
;111 zabitych - 1.100 rannych. 

LONDYN, 19.5. - Po krótkiej prze-' Inych tak, że ogólna liczba śmierte lnych, 
rwie walki między muzułmanami i hin- ofiar w ciągu 5 dni wynosi już ul. 
dusami w Bombaju wybuchły wczoraj Liczba rannych p.zekracza 1100, Poli
na nowo, a nawet rozszerzyły s ię na cja kilkakrotnie strzelała salwami do 
okręg p rzemysłowy . Musiano zamknąć walczących zaciekle lub plondruj'lcych 
wszystkie przędzalnie bawclny. domy przeciwników. 

Również robotnicy wodociągów opu- Policjanci zdołali uwol nić trzech 
ścili pracę. Wskutek braku wody istnie- finansistów hinduskich, obleganych od 
je obawa wybuchu chorób zakaźnych. trzech dni przez muzułmanów. Oblę

W ciągu dnia wczorajszego zabitych żeni posiad_li przy sobie znaczne su
zostało 23 ludzi, a około 15Q zranio- my pieniędzy. 

Krwawe zajście z' wojskowemi 
Porucznik zastrzelil pijanego podoficera w Grodnie. 

GRODNO, 19.5. (Tel. wio) 
Wczoraj . wieczorem 2 pijanych pod
oficerów Her man Nowakowski i Win
centy Pozniak poczęli zaczepiać prze
cnodniów. UliCl\ przechodził wówczas 
por. Gieraltowski, do którego zwróco
no się o pomoc. Porucznik po wyle
gitymowaRin ich nakazał im udać się 
do komendy miasta. Podoficerowie o
parli się · temu rozkazowi. W ówcza.s 
por. Gier~towski wezwał d. pomocy 

2 szeregowych aby odprowadzić ich 
ąi łą do komendy. Nowakowski dobył 
rewolweru grożąc żołnierzom. P or. 
Gierałtowski chwycił Nowakowskiego 
za rękę chcąc mu wyrwać rewolwer. 
Wówczas Nowakowski wyrwawszy się 
z rąk oficera· skierował broń przeci w 
niemu. Por. Gieraltowski uprzedził 
awanturnika i 4 strzałami położył go 
trupem. Por. Gieraltowskiego pocią-
gnięto io odpowiedzialności_ . 

Parzych odwołuje swe zeznania 
Curtiss osadzony w areszcie. 

stanowila go aresztować pod zarzutem 
wprow&dze~a w lrłąd władzy przez 
fałszywe WIadomOŚCi o zbrodniarzaoh. 
CUl-tissa osadzono w więzieniu w II'le-

Jak przedstawia się obecnie 
sprawa Gorgonowej. 

Drobne uchybienia w werdykcie sądu przysięgłych 
mogą być podstawą do rewizji procesu. 

Jak Wiado mo, obrońca skazanej w ub. zdradziecki sposób, przez zadanie ude
sobot~ Margerity GJrgouowej adw. dr. nenia w głowę dtaganem W ten sposób 
Axer wqi6d podanie o kasację wyroku działała, it wskl!tek tego śmier~ tej o-
przeciw Gorgonowej. atatl'liej nastąpiła~· . 

Szerokl\ motywację tego wniosku Wobec tego braku w seutencji -wy-
przedstawi obtońca dopiero ·po otnyma- roku nie odpowiada Dil wymogolll a'~Y' 
niu wyroku na piśmie, co nie nastąpi knłu 367 kodeksu postępowania karne-
pr,dzej . .iak za dlll kilkana'cie. ,go, bo nie -IUItala ćzynu . 

Wedle procedury, obowiązująceJ na Pozatem w sentencji' wyroku skaiu-
terenie b. zaboru austrjackiego, o ile jącago na śmierć musi si~ zn'aleźc usta
wniosek o kasację zostanie' przychylnie lenie, że zal .dzona osoba działała / .• bez
załatwiony przez Sąd Najwyższy,' w6w- pośrednio·, Cli mO$.na o.kr,eślicl tPrząz sto
ezas , cały p~oces wróai do I-ej instancji ; wo .bezpo' redl'lio·, albQ też .-prza~ opi
i będzie iiię musiał rozpocz\Ć na nowo sanie dokonanej czynnośęi. z któregoby 
cały przewód sądowy. W przeciwnym wynikał charakter bezpośtedniości. 'W 
razie wyrok stałby się prawomocnym i werdykcie przeciw Gorgonowej -owa bez 
w takim razie skazanej Pl'zyiługi walaby pośredniość działania uie jest r6wnież 
tylko pro§ba o łask~ Pana Prezydenta. stwierdzona. co także może przyczynić 

Co do szans wniosku o kasacjI} wy- si~ do uchylenia wyroku, gdyż na karll 
roku opinja prawników wypowiada sil} ~mierci mo~e być skazany tylko bezp.
za wielkl\ mot!iwościlł ucbylenia wyro· ~redni sprawca względnie bazpogrednio 
ku w procelie GorgoDowej, ponieważ czynnie wlp6łdziałający sprawca. 
wyrok ogłoszony w IIbiegł. sobotę po- Gorgonowa przebywa w tej chwili 
siada jednl\ zasadniczą nieformalność, w więzieniu przy ul. Kazimierzowdkiej i 
kt~ra jednakże jest najistotniejlz'ł ceehl} , będzie tam przebywała aż do orzeczenia 
kazde~o w-,:r?ku. ". . Słdn Najwyższego. Cała 'procedura kasa-

Mlano~lcle w sentencji kaz.dego wY- cyjna może trwać do pół roku, w każ
roku musI by~ .1Istalon~ popełDlony CZ~D dym razie spodziewać lię należy roz~ 
z dokładnym Jego opIsem. W sprawIe strzyguięcia całej sprawy do końca r. b. 
Gorr ?nowej wyrok powinien był opisać Jak ai, dowiadujemy, obrońca skaza
rówDleż, ni ciem . p)legała dZlałaln.ość, nej odwiedził ' j ł w więzieniu, poczem 
k~6:a. w;ywoł.ala 'mlerc! ~. p. Zar~~blJlD- Gorgonowa wniosła prośbę .aby zezwo· 
ki I JakIm Ją dokonano przedinlOtem. lonG jej widzie e sill z córk~ ROili. i 8y
W w:rroku. który wylika z ,!erdy~t~ nem, który przebywa w Tarnopoln. 
prZYSIęgłych, sprawa ta ma naJ bardZIej Prośba ta ma być u wzgll}duiona. 
is~otne znaczenie, gdyż "!,łaśDie przYlię: Gorgonowa od chwili powrotll z rOI
gl.1 Sl\ do t~go pow~łanl , ~by. ?rzeklt prawy bezustannie ·niemal płaeze i t wier
WIUII oskarzonego I stwIerdzilt, czy dzi:le padła ofiar. f .. talnej pomyłki są-
.prawca daną działalność zbrodniczą wy- do;'ej. I 

konał. " Wczoraj jakieś nieznane kobi.ty 
Tymc.zasem w pytaDlU ., poata"lOne~ .kładały kwiaty na cmąutarzu Lycza

do pn:ysl"łych wIprawIe Gorgonowej kow8kim na grobie ś . p. Żarembianki ' 
ten najistotniejszy moment został pomi- równocz~śnie' dom Zaremby v{ Brzucho: 
~.ty za~ewne. cbyba przez omyłkę, co ~icallh stał si, w ci!}gu dwU' dni ' wil\
Jednak rue zmienia atann rzellzy. tecznych 'jakgdyby miejsteJD" pielr;rzy-

. Pytanie b~wi em. lIrzmiało : ' .Czy osk. mek urz~dzllny~h przez kobiety, w tem 
RIta Gorgon.Jelt WJODł\. że w nOlly z 30 wiele, młodych dziewcząt (I) . Byłby j aź 
na ~ l gr~dDl ~ ~9a2 r .. w Lłc~ka~h , :,! ' naj wyższy czas, aby połoty6 koniec tej 
zaJJuarze zab~cla .El~bl et;y ZlIremblankl, ńiezdrowej psychozie jaka or;arn l}ła róż
"! PO~A~~pn:r I zd~~dzleckl spolÓb P~87 nego łypll shisteryzowane damy w 
CI!," Olej ~z~alała, I~. ws~.tGk tego śml8ro związku ze spraw, Gorgonowej, telllbar
tej ostatll!eJ nastąpIła? dziej . że flecz znalazła już swój epilor; 

PytanIe za. powyżlze, . -aby mogło przynajmlliej w pierwlzej fazie w wy
być podataw, do waź'llero werf!yktu, arokIl Slłdowym. 
następnie wyroku, powinno . byto I;>rzmiać: . - ~ r.''II'! 

.Czy oakarton& Rita Gorgonowa jest 
winna, ~e." nocy z )30 nit. 31 g(udn1a . 
1932 r. w Lł\llakach, w umiarze zabillia 
E libiety Zarembianki, w podstllpny i 

Odrzucone ' propozycje ba· 
I ro'lów węglowych. NOWY JORK, 19,5. Sprawa porwa-I 

nia i zamordowania dlliecka Li.ndber
,Jaa pnysparza władzom policyjnym 
St. Zjednoczonych coraz wi~cej kło
potu. 

Po zdekonspirowaniu przemysłow
ca Cartis1a, który przyznał si~, te hi
storJI) o kontakcie z bandytami wymy
ślił dla dobra Lindbergha, policja po-

mington.. . podczas zDoszenia i: drabiny i zlibllo 
Jeszo.ze WIększą sensaoJę stanowi się. Obeenie Parzych dowodzi, te cale 

.dwolame ze~naR .pfZ~Z Franka p!'rzY-

1 
jego zeznanie jilst wymysłem. },liliO to 

cha, kt6ry tWierdził, lt brał udZIał w policja zatrzymała 'o w areszoie. 

, KATOWICE, 19 maja. (PAT.).
Z. Z, Z: podo~nie jak i inne związki 
odrZUCIł prOjekt umowy ramowej VI 

górnictwie przedstawiony przez prze
mysłowców. W ten sposób wszystkie 
związki zawodowe wypowiedziały si, 
pneciwko propozycji pracodawców_ porwaniu dziecka, te dzieoko spadło __. ,';" _ . 1~,d~ 
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Niewy,jaś,niona sytuacja nie. 5 oficerów marynarki, kt6rsy 
stawili się jako w,iętniowie, ' dobrowol
nie w dnin zamach6w wieczorem, 81\! 
to wszyscy jeizcze kadeci marynarki, 
la zaś innych młodzieńców, człon

ków-wykonawców spisku, wyszło ze 
szkoły woj~kowej jeszcze przed jej u
kończeniem. 

Ostatnie wypadki nie wywołają 
zmian w polityce wewnętrznej. 

w Japonji. 

Detychczas, pomimo, że upłynęły 
już ~ dni od zamachów w Tokjo i 
zamordowania sędziwego prezesa mi
nistrów Inukaia, sytuacja polityczna 
jeszcze nie jest wyjaśniona. 

Pjerwo~ne pogłoski, jakoby armja 
zażądała w formie ultimatum ustano
wienia rządu koncentracyjnego, nara
zie się nie potwierdziły. Jednakże z 
cal" pewnością można wywnioskować, 
że rada wojskowa, do której należy 
większość głównych kierowniczych 
oficerów, postanowiła, źe żaden z 
członków armji nie może przyj"ć sta
nowiska ani ministra wojny, ani ma
rynarki, jeżeli gabinet nie będzie u
tworzouy na podstawie ponadpartyjnej. 

Uchwała ta jest wielkiego zna
czenia, ponieważ w konstrukcji japoń
skiej zastrzeżono wyraźnie, że minister' 

strów z tem, że utworzyłby gabinet I Inukaia figurowało także na liście, u
faszystowski ponad-partyjny. Do tego stalonej przez .Braterstwo krwi-, na 
rządu w żadnym razie ani minister której znajdowali się jeszcze . książę 

Tokjo ciągle pod wraże
niem zamachu. 

dotychczasowy Alaki, ani też minister Saionji, baron Wakatsuki, baron Szi- W stolicy Japonji zmobilizowano 
marynarki O umi ' nie weszliby. Oby- dehara, tudzież pewna liczba innych od soboty wieczorem wszystkie rezer-
dwaj przypisnją obie bowiem bezpo- wybitnych o~obistości ze świata finau- wy policyjne. 
średnią, winę dopuszczeuia do zama- sowego i przemysłowego. W mieście pannje dość dziwny 
chów i bynajmniej nie chcą dalej po- , •• I i niepokojący spokój,. z którego obser-
zostać u władzy. Jeszcze nIe WIadomo. watorowie neutralm wnioskują, że 

spokój ten łudzi. Na ulicach silne 
Z · k B t t D. 16 b, m, zrana, aresztowano. k ż t I ' k . 
WIąZe " ra ers wa Jliejakiego Kawasaki, poszlakowanego tesz?ze rą ~ce pa ro e w~)s owe ~ JJO: 

krwi ". o postrzelenie porucznika Niszidy. Ka. cYdJue, ~w aStazcz~ prze gmac, aI?1 
. ó I d rzą oweml us WIOli e, przypommaJI\! 

wasakI, kt ry ua uy o tego samego kr dk' b ty b' ł' 
, ' k _1' t ł wawe wypa I so o u leg e). taJuego ZWlą,Z u, zu..,ezlouy lOS a u- W k' łó b ki . 

kryty w domu pewuego podmajstrzego szys~ Ie g wne ,an , są Jeszcze 
kulisów, Według opinji policji, ów zamkmęte" To sam~ l glełd,Y., , 

wojny musi być oficerem. I 
Nielllniej part ja Seyukai nie traci 

nadziei, że książę Salonji właśnie do
radzi tymczasowemu prezesowi mini
Iitr6w, p. Takahaszi, utworzenIe nowe
go gabinetu z łona partji Seyukai.. 
Jednakże silne rozterki w łonie tej 
partji wywołują bardzo żywe komen
tarze co do następcy ewentualnego 
zabitego premjera i prezesa partji do 
tego stopńia, że byłoby wprost nie
.ożliwością dla niej pozostanie przy 
.władzy, gdyby rozterki te trwać miały 
dalej . 

Szereg sobotnich zamachów, po 
zgładzeniu ze świata sędziwego starca, 
premjera, jak wiadomo już z depesz, 
rozciągnął , się również nietylko na 
kilka instytucyi państwowych w Tokjo, 
ale także na kilku dygnitarzy pań
stwowycb, a pośród nich i na ministra 
wojny, Araki, Do domu tego ostatnie
go wpadło trzech młodych poruczni
k6w, o północy, z , wyciągniętemi re
wolwerami. Usunęli oni służbę z domu, 
poczem przeszukali cały apartament, 
a nie znajdując ministra wojny, kt6ry 
szczęśliwym trafem był Ilieobecny, 
i nie zdoławszy wykonać morderczego 
zamiarn, pośpiesznie znikli, 

porucznik Niszida chciał prawdopodob. W kazdy~ razie w ,ministerstwie 
nie zdeuuncjować czlonk_w .Brater- spuw zagramc~nych ~śwIadczouo, że 
stwa krwi- i Kawasaki, raniąc go ob~cne, wypa,dki w polItyce wewnętrz
ciężko, .ziałał z polecenia Związku, neJ me pocll\gn~ za sobą , ża~nych 
powodowany pobudkami zemsty. nas~~pstw w pohtyce ~agr~mczeJ Ja-

Jeszcze niewiadomo, czy Związek ponJI, któr~ bez żadnej zmIan! utrz~
.Braterstwa krwi" jest w ścisłych ~an~ będZie w dotychczas,ow~J formie 
stosunkach ze .Związkiem młodych I kierunku względem WIelkIch mo
oficerów armji i marynarki·, któremu carstw. 

Według informacji • International 
News Senice", obecny tymczasowy 
prezes ministr6w, a byłYI minister fi· 
nansów, p. Takahaszi, pozostauie tyl
oko kierownikiem rządu aż do ewen
tualllego zwołania parlameutu, poczem 
wice·prezes Rsdy Tajnej, baron Rira

- ł!uma, zostałby prezesem rady mini-

Inny zamach jeszcze dokonany był 
na bylego porucznika, Niszidę, który 
aresztowany był niedawno, wskutek 
zamachu na barona Takuma, wykona
nego 5 marca. Są pewJle poszlaki, 
pozwalające domyśleć Sięl że Związek 
• Braterstwa krwi· , który zostal wy
kryty wskutek właśaie zamordowania 
barona Takuma, podejrzewając porucz
nika Niszidę o zdradę i wydanie go 
gwoli zemście, wykonał zamach na 
niego i zdołał go ciężko poranić. 

Jak wiadomo, nazwisko premjera 

,Nacisk kół wojskowych 
TOKJO, 19.V. (PAT). Przyw6dcypartji 

konserwatywnej oraz szefowie armji ota
raj, się w dalstym ciągu doprowadzić 
do rozstrzygnięcia ostrego kryzysu ga
binetowego w Japonji, jaki wybuchł na 
skutek zamordowania premjera Inukai. 

Armja nalega na gruntownll reorgani
zację partji oraz domaga się udzielenia 
pomocy farmerom i drobnym kupcom, 
Suzuki nie może obiecać natychmlaoto-

Japonji. 
wego przeprowadzenia tello rodzaju re
formy. Armia uwats, ' 'że należy polep
szyć warunki tycia gmin rolnych. Sil to, 
jej zdaniem, zasadnicze sprawy. 

Co do polityk6w, to nie mog" oni 
zbytnio się angażować, gdyż władza Ich 
zależy w znacznym stopniu od obecnego 
syst"mu, ściśle zwi"zanego z interesami 
wielkiego handlu i przemysłu. 

---...-.I .;.~~ 

Na zdjęciu nanem widzimy zamordowanello premiera japońskiello 
luukai. 

przypisywano właśnie zamachy sobot-

--------~_----,-----------------------------
Ucisl< polskiego szkolnictwa 

w Niemczech. 
Czy nie istnieje zasada wzajemności? 

Pruska rejencja w Pile zarz,dzila I nie prz.ez. władze pruskie ordynacji szkol
zamknięcie dw6ch prywatnych szk6ł nej musi wywołać zdecydowany protest 
polskich w Babimoście i Krajance na społeczeństwa polskiego. 
Pograniczu, odbierajllc r6wnocześnie na-
uczycielom prawo kierowania temi szko-
łami . _ 

Rejencje domaga się, aby dzieci 
polskie uczęszczały odtlld do szkoły 
niemieckiej. Zarz4dzenie swe tłumaczy 
tem, że od Wielkiejnocy do szkół 
tych uczęszczało mniej nit 7-ro dziecI. 

Nowy ten zamach władz pruskich na 
prywatne szkolnictwo polskie jest wy
rdnem złam.aniem Ordynacji Szkolnej z 
r. 1928. Ordynacja ukolna nie prze
widuje bowiem żadnych ograniczeń co 
do minimum dzieci, kt6re majll uczęsz
czać do szkoły polskiej i nie może icll 
przewidywać, bo szkoły te s, prywatne 
i utrzymywane przez Zwi,zek Polskich 
Towarzystw Szkolnych w Niemczech. 
Wsze lilie ograniczanie minimum ilości 
dzieci jest więc wyrdnem pogwałce
niem przepis6w ordynacji szkolnej I do
wodzi, że władze pruskie systematycz
nie pozbawiaj, ludność polskll nawet 
tych skromnych praw, kt6re sobie wy
walczyła dopiero przed trzema laty. Do
wodzi to r6wniet, że władze pruskie 
dllż, do uczynienia z pruskiej ordynacji 
szkolnej martwej litery. 

W chwili obecnej z prywatnem szkol
nictwem polsklem walczy całe społe
czeństwo niemieckie, teroryzldllc, szyka
nuj,c, wyrzucajllc z pracy rodzic6w, gro
tqc im spaleniem domostw (jak to mia
ło miejsce w Piasutach na Mazurach), 
walczll instytucje lIospodarcze, podry
wajlIc egzystencję rolnlk6w posyłajllcych 
dzieci do szkoły polskiej, ' walczll księża, 
władze administraoyjne I sam rz"d pru
ski, 

W tej samej chwili kiedy w Niem
czech 140.000 dzieci polskich nie ma 
własnej szkoły polskiej, kiedy z wielkim 
wysiłkiem, wobec stawianych przeszkód, 
udało się zorganizować dopiero sześć
dzleslllt kiIka szk6ł prywatnych pań
stwo polskie utrzymuje 535 niemieckich 
szk61 mniejszościowych, a og6lnll liczba 
niemieckich szk6ł powszechnych wyno
si 811. 

To tet nowy zamach na prywatne 
szkolnictwo polskie oraz wyraźne łama-

Tabela wygranych 
2S-ej polskiej loterji pailstwowej. 

l-sza klasa. 
1-szy dzień ei~enia. 

60,000 zł. na Nr. 136541 
5,000 zł: na Nr. 83165 
po 1,500 zł. na N-ry N-ry lOł668 

157952 
1,000 zł. na Nr. 7492 
po 500 zł. na N-ry N-ry 47654 86530 
po 400 zł. na N-ry N-ry 20911 29481 

103137 126133 157586 
po 2óO zł. na N-ry N-ry 4455 75393 

79024 91129 101863 115286 12ł567 
242610 153435 159004 

po 200 zł. na N-ry N-ry 9154 21m 
17388 27487 35981 35985 36966 43100 
45727 70101 71438 79446 87681 97953 
99182 102645 140386 145654 152688 
158111 

po 150 zł. na N-ry N-ry 1824 2783 
7645 7775 8793 9943 10367 13562 13829 
23531 24098 27728 28233 31663 31929 
33615 35272 37341 45981 47388 482óó 
54293 54574 54908 56342 58308 60906 
62412 63302 63493 65951 68533 70387 
71772 72125 72190 73677 82606 901as 
96254 98440 99676 101226 105780 
107865 109909 111161 111243 111833 
113420 114396 115492 116268 118543 
122934 124371 126457 128900 182881 
135070 136337 136712 138754 138798 
141459 145130 146719 148601 151680 
157745 158299 

... Pal i tą,daj tylko gilsy ~ 

.,LE GJONOWE" 
wytwórni .ŚWIATOWID-

t.ÓDt, Ce8lelniana 1', teL 134-łe. 
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4) .cIicli:~~ Przedruk wzbro niony. cli:cIicli:~. 

Dokończenie. 

Przeszli przez jezdnię i wmieszali 
się w Uum. 

Wkrótce zobaczyli zwykłl\, ciekawl\ 
gromadkę widzów, zebranych przed 
oknem wystawowem, w którem coś 
się działo. Młoda kobieta w białym 
fartuchu wylewała nieostrożnie jakiś 

płyn, jakby atrament, na tenże far
tuch i czyściła plamy mokrą szmatkl\. 
00 jakiś czas przerywała swoją czyn
noŚĆ i pokazywała zainteresowanym 
widzom kartę z reklamą. 

Cassidy i Michał przeszli zpowro
tem przez jezdnię i zajęli stanowisko 
ob erwacyjne za samochodem, etoją
cym koło chodnika. Zerkając z za 
swej barykady, zobaczyli ostatnią 
kartę reklamową, opartą na etażerce 
obok dziewczyny i przeczytali wielko
literowy napis: "Wszystkie plamy są 
usuwalne!" . 

Używajcie gwarantowanego 
Wywabiacza Butterscotcha - rzekł 
sarkastycznie Cassidy. - Czy to ta 
dziewczyna, panie Bardesty? 

- Tak! - sapnął Michał. Naj
widoczniej sądził, ze zaraz rrzypuszczą 
szturm do sklepu. 

Sierżant polożył mu rękę na ra
mieniu. 

- Spokojnie! - mruknął. 
Cofnijmy się trochę. Jeszcze ją spło
szymy. I nie !zapominaj pan o jej 
towarzyszu. Ciekaw ::iestem, czy on 
także jest w s)tlepie? Chociaż ra
czej nie. 

Dziewczyna Iw oknie była skoń
czoną aktorką. Podniosła do ust fili
żankę z dymi4Clł zupą i rozlała tro
chę na fartuch. Na twarzy jej uka
zal się wyraz przerażenia. Ale za
raz się rozjaśn:ła i porwawszy kartę 
ze stosu za sobą, oparła ją na eta
żerce. 

- -ie martw się! - krzyczała 

karta. - Masz przecież Wywabiacz 
Spotnox. 

Uśmiechnęła się radośnie, gdyż 
wywabiacz poskutkował w jednej 
ehwili. Gapie nie ukrywali zachwytu. 
Trzy kobiety weszły do sklepu, wtem 
dwie z niemowlętami. 

- Bola! - rzekł nagle sierżant. 
- Zamyka sklep. Pewnie pójdzie na 
lunch. Teraz nasz czas, panie Har
desty. Pójdziemy w trop za nią. Niech 
pan uW8Źa na drzwi. 

Młoda kobieta zebrała karty i ze
szła z okna. Detektyw i poeta, u
kryci za przyjaznem autem, patrzyli 
niespokojnie na drzwi. Po krótkiem 
czekaniu z piersi ich wydobyło s ę 
westchnienie ulgi. Ze sklepu wyszła 
przystojna, młoda osoba w ładnym 
toczku i krótkim żakieciku i oddaliła 
się szybkim krokiem. 

- Wielkie nieba! - rzekł Mi
hał. - Nic dziwnego, że j l\ pozua-

łem! Przechodziłem koło niej dwa 
razy dziennie, kiedy tędy chadzałem. 
Ale ona nie zawsze występuje wtem 
samem oknie. Demonstruje na całym 
Broadway'u. 

- Mam nadzieję, że idzie do 
domu na lunch - mruknął Cas idy. 
- Chciałbym zobaczyć jej towa
rzysza. 

Szli trop w trop, w bezpiecznej 
odległości, za wysmukłą postacią, 
która wkońcu skręciła w jakąś przecz
nicę i stanęła. Wywiadowcy zatrzy
mali się w porę. 

- Czeka l'8 kogoś - rzekł Mi
chał. - Pewnie razem chodzl\ na 
lunch? 

- Zdaje się - odparł zeptem 
detektyw. - Nie wchodź jej na oczy, 
panie Harde ty. Mnie nie zna. 

Cofuęli się kawałek, potem prze
szli przez ulicę i zajęli stanowisko 
w drzwiach składu aptecznego, skąd 
mogli widzieć, nie będąc widzianymi. 
Zdążyli na czas, gdyż właśnie ku cze
kającej kobiecie podszedł mężczyzna 
z kapeluszem w ręku. 

Cassidy położył rękę na ramieniu 
towarzy za, marszcząc złowjeszczo 
czoło . 

- Ja znam tego człowieka -
mruknął. - Coś w nim jest... Ur-

I 
wał, nie kończl\c zdania. Mężczyzna 
i dziewczyna przywitali się i skręcili 
w Broadway. Detektyw wyszedł na 
chodnik. 

- Na Boga, panie Hardesty
wykrzyknął w chwilę później . . - Czy 
pan widzi, kto to jest? 

- Mam krótki wzrok - uspra
wiedliwił się poeta. 

Cassidy roześmiał się krótkim 
ostrym 'miechem. 

- Za minutę pan zobaczy -
rzekł i dodał półgłosem: - Psia
krew! 

Przebiegł na drugi chodnik wśród 
przekleństw szoferów, a Michał za 
nim. Młoda para, za którą gonili, 
zatrzymała się i weszła do restau
racji. 

Cassidy odetchnął z ulgą. 

- Mamy ich - rzekł. - Bałem 
się, żeby się nie rozstali. Poczekamy 
minutę, dopóki nie zajmą miejsca i ja 
wejdę pierwszy, a pau zaraz za mną. 
GoŁowe? 

- Ale kto on jest? - zapytał 
Michał. 

- Zaraz go pan pozna - odparł 
sierżant. - I tym razem niech go 
pan nie puści I 

Otworzył szybko drzwi i wszedł, 
a poeta za nim, oszołomiony, lecz 
przygotowany na wszystko. Drzwi 
·zamknęły się z hałasem. Detektyw 
szedł energicznym krokiem przez salę, 
z oczami utkwionemi w stolik, usta
wiony w połowie jej długości. 

Nagle rozległ ię przeraźliwy 
krzyk kobiecy i Michał ujrzał przed 
sobl\ twarz dziewczyny z wieczornej 
przygody ze złodzitjami. 

Zerwała ię z krzesła razem ze 
swoim towarzyszem. Oczy Michała 
przeniosły się na twarz tego ostat
niego i znieruchomiały. Przed nim stał 
Marcin Liddy! 

Rozwillzanie całej sprawy zajaś
niało w mózgu poety jak błyskawica. 
Sprytny człowiek, lokator luksusowej 
kamienicy, grasujllcy wśród Sl\Siadów! 
Mały Napoleon złodziei! Przebiegły 
pająk, siedzący w środku łupów i do
sięgający wszystkiego naokoło. A
dziewczyna? 

Na chwilę w przepełnionej re
stauracji zapadło śmiertelne mil
czenie. 

Poczem Liddy pochylił się szybko 
nad stołem, i zamachnął się i w po
wietrzu gwizdnęło coś ciężkiego i bły
szczącego. Coś, co trafiło Michała 
w samo czoło. 

Poczuł ogłuszające uderzenie i 0-

ślepia,iący deszcz krwi. Zemdlony osu
nął się na podłogę, 

7. 

a szczęście głowy poetów są 
twarde tak samo jak bute.lki z wodą. 
Nie upłynęło wiele czasu, a Michał 
usiadł i rozejrzał się naokoło. 

- Już dobrze? - zapytał detek
tyw. 

Michał rozejrzał się po restau
racji. Sala była putta. Zostały 
w niej tylko osoby zainteresOwane 
bezpośrednio w dramacie. Wzrok jego 
zatrzymał się na posępnych twarzach 
dziewczyny i Liddy'ego. iewątpliwie 
zostali oboje aresztowani i unieszkod
liwieni. 

- Tak, dziękuję - odrzekł. -
Co się stało? 

- Liddy zranił pana butelką
odpowiedział detektyw. - Czekaliśmy, 
żeby pan przyszedł do siebie. Karetka 
czeka przed domem. 

Na ulicy rozległo się dzwonienie 
i za drzwiami zaszurały liczne nogi. 

Michał Hardesty spojrzał z obu
rzeniem na jeńców i przyłożył rękę 
do głowy. 

- Dobrze - rzekł. - Idziemy! 

Ale myśl o j ziewczynie nie dała 
mu spokoju w dalszym CilWtu. Zawsze 
tak bywa, gdy się jest poetą. W ko
misarjacie spróbował się do niej zbli
żyć, ale uśmieclmęla się twardo i od
wróciła plecami. 

- Ale - w oknie wystawo-
wem ! zaprotestował poeta. 
To było niesprawiedliwe. On żył 
w zbytku. 

Sierżant roze miał się dobro
dusznie. 

- O, napewno nie potrzebowała 
pracować w oknach wystawowych --,-

. odpowiedział. -- Przypuszczam, że 
ciągnęła z tego duźe korzyści. Mogę 
się założyć, że Liddy nie był jej je
dynym chlebodawcą. I , prawdopodob
nie poznała się z nim dzięki swym 
występom w oknach. - Zaśmiał się 
znacząco. - Nie troszcz się pan 
o nią. Powiem panu coś ciekaw
szego. Kapitan powiedział mi, że 
pani Boward lofiarowała za odzyska
nie swych klejnotów tysiąc dolarów 
nagrody. 

- Nie!! 

- Tak! To znaczy po pięć-
set na nasze dwie głowy. Już ja 
wiem, co zrobię ze swojemi, panie 
Bardesty! 

W pamięci Michała miguął prze
lotnie złośliwy uśmieszek brata. Zro
biło mu się gorąco. Odetchnął głę
boko i rzekł: 

- Panie Cassidy! I ja wiem, co 
zrobię ze swojemi! 

Szef i prokurzysta. 
- Dlaczego tych listów nie wysłano? 

Kazałem to zrobić pomocnikowi 
ale widocznie nie zrozumiał. 
Co? Kto jest taki, że go podwła
dni nie rozumieją, to SkOliczony 
dureń. Zrozumiał mnie Pan? 
Nie. 

e=====~==========~ 
Że dwa razy dwa - cztery, 
Panienkom raz tlomac2'Ył 

FiZozof podżyły 
Panienki przeczyły. 

Rzekł ktoś co z boku słuchał dysputy 
[zawiłej: 

- Nie przekonasz kobiety, 
Kiedyś jej niemi/y. 

W sądzie. 
Sędzia: - A więc obecnie nie 

możesz pan zaspokoić 
wierzycieli? 

Oskarżony: - }fie mogę ... 
Sędzia; - To powiedz że mi przy-

- Nie troszcz się pau o tę damę I 
rzekł rozsądnie Cassidy. - - Niema 

się co nad nią roztkliwiać. 

. najmniej, co ja mam z 
nimi zrobić, nie dają mi 
chw17i spokoju. 

Oskarżony: - Panie sędzio, zrób 
z niemi - to, co i ja, 
p(Ywyr2ucaj ich za drzwi. 
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DZIŚ' Bernardyna S. W. 

JUTRO: Wiktora M. 

-:::-

Wlohód słońca 3.a8. 
Zaobód Ilońoa 19.28. 

Wlchód klię:lyclo 21.10. 
Zaobód kBiężyca 3.25 

Długość dnia 15.ł7 

Przybyło dni .. 8.20. 

rorUZRUll MIRJSKIB hl ltorJI I utukl Im. 
J. I R. Bartoll .... lcsów (Plac Wolnośol I) 
otwarte w środy, loboty I nled,lele od 
tO-18. 

Dyżuryaptek. 
. Dziś w nocy dyiuruJII nast. apteki: M. 
Kacperklewlcza (Zgierska 54), J. SItkiowI
cz .. (Kopernika 26), I. Zundelewlcz/\ (Piotr
kowska 25), W. SO\';olowlcz& (Przejazd 19), 
M. Lipca (Piotrkowska 193), A. aychiora 
i B. Łobody (11 Listopada 6). 

Decyzja magistratu w spra
wie podwyżki cen mięsa. 
w dniu wczorajszym odbyło się po' 

siedzenie prezydjum magistratu. 
Na posiedzeniu tem m. in. ustosun· 

kowano się do kwesji podwyżki cen wo· 
łowiny i mięsa cielęcego . 

Po zreferowaniu sprawy przez prze
wodniczącego komisji, p. Kałużyńskiego, 
magistrat postanowił uznać za koniecz
ne podwyższenie cen wolowiny o 1\ł 
proc., natomiast cenę mięsa cielęcevo 
podniesiono tylko o 10 proc., zamiast 
żl!danych przez rzeźnik6w 15 proc. 

Decyzja magistratu skierowana zo
stała do urzędu wojewódzkiego, a stam" 
tl!d przesłana będzie do ministerstwa 
spraw wewn. )p) 

Kurs dla działaczy spo
łecznych. 

Po skończeniu kursu Uniwersytetu 
Powszechnego, P. T. O. i K. R .• Po
chodnia" przystąpiło bezpośrednio do 
zorganizowania kursu dla działaczy spo' 
łecznych. 

P'ierwsza część kursu obejmuje stro' 
nę praktyczną organizacji i prowadzenia 
stowarzyszeń społecznych, za.tem zalo' 
żenie stowarzyszeni., prowadzenie se' 
kretarjatu i ksi ' gowości, prowadzenie o· 
brad i t. p. 

Ponieważ liczba słuchacz6w jest o
graniczona, Zarząd "Pochodni" obecnie 
przyjmuje słuchacz6w już tylko w dro
dze wyjl!tkowej. 

I\kademja ku czci 
"Proletarjatu" 

W niedzielę, dnia 22 maja rb., O g. 
10 min. 30, w sali Teatru Miejskiego 
(Cegielniana 27), odbędzie się zorgani' 
zowana staraniem Towanystwa Uniwer
sytetu Robotniczego (T. U. R) uroczysta 
Akademja dla uczczenia 50 rocznicy po
wstania pierwszej organizacji socjalisty' 
cznej w Polsce .Proletarjat'. 

Na program akademji zlotll się prze
m6wienia prezydenta miasta, Bronisława 
Ziemięckiego i d ra Adama Próchnika 
oraz obrazy scenicz '- e .i1 ustrujące boha' 
terskl! i ofiaml! walkę • Proletarjatu" O 
Wyzwolenie. 

Bilety w cenie od gr. :;0 do zł. 1.
do nabycia w sekretarjacie T. U. R. (ul. 
Piot rkowska Nr. 831 i lokalach klub6w 
robotniczych P. P. 5., w dniu Akademji 
w kasie Teatru Miejskiego od godziny 
g-ej rano. 

Zmiany w policji. 
w dniu wczorajszym objął urz~do

wanie komisarz ;; ózef Stup!lillki w cha
rakterze zastępcy komendanta policji na 
powiat łódzki , nadkomisarza L\ngego. 

Komisarz Stupnicki pełnił dotychczas 
służbę w charakterl.6 komendanta policji 
na powiat Kolno pod Białymstokiem. 

* 
W dniu wClorajszym objął urz,dowa· 

nie w charakterze zastępcy naczelnika 
urzędu śledczego w Łodzi podinspektora 
Noska, komisarz Piotr Wesołowski, by
ły kierownik I brygady policji śledczej 
w Ł?dzi, zaś ostatniu komendant policji 
powiatowej na powiat brzeziński. (p) 

DZIENNIK ŁODZXI _r 20.V.a2. 

Jednodniowy strajk 
w "Widzewskiej Manufakturze" 

3.000 robotników porzuciło pracę. 
Jak iuformnj(\ ze Zwi(\zku Zwią~- I wynikiem l)ylo przystąpienie strajkuj(\

k6w Zawodowych w Łodzi, w dniu cych robotuik6w do pracy w godzi
wczoraj zym w godzinach rannych nach popołudniowych. 
robotnicy "Widzewskiej Mauubktury· Sprawa wym6wienia robotnikom i 
w liczbie 2000 o 6b porzuciło pracę . delegatom związkowym pracy, zade-

Powodem zatargu było wym6wie- cydowana będ:aie w dniu dzisiejszym, 
nie przez dyrekcję fabryki pracy ok. na konferencji z przedstawicielami 
100 robotnikom wtem 18 deleglltom zwi~zkuj gdyby dyrekcja fabryki nie 
robotniczym (wszyscy delegaci zwiąl' uwzględniła tądań robotniczych tj. 
kowi w fabryce). nie cofnęła wym6wień robotnikom i 

W godzinach południowych przed· delegatom, strajk podjęty za tanie na 
stawiciele ZZZ. przeprowadzili z dy"> nowo. (p) 
rekcją fabryki pertraktację, kt6rej 

Kwest ja obniżek płac urzędniczych. 
Łódź nie będzie ubjęta 

falą dalszych zniżek? 
Zlłpewnie~ia czynników oficjalnych. 

W wyniku konferencji u premjera; 
Prystora, odbytej z udziałem wszyat · . 
kich niemal mini tr6w, prz dstawicieli 
sejmu i enatu, ugrupowań politycz
nych i zrzeszeil zawodowych, ukazały 
się przed paru nniami doniesienia, it 
rz",I' , d",tąc do osiągnięcia nowych o· 
szczędności budtetowych, postauowil 
zastosować now", obnitkę pot or6w u
rzędniczych i wojskowych jnt od 1 
czerwca r. b. 

Donies enia te wywołały w szero
kich kołach urzędnik6w państwowych 
zrozumiał", konsternację, albowiem pen
sje urzędnicze by/y jut obnitone w r. 
b., a r6wniet 9d kwietnia r. b. spa
dły o fi proc, wobec podwytszeniasta· 
wek amerytaluych. 

W dniu wczorajszym, jak r6wniet 
onegdaj, odbyły się narady w zrzesze
niach ł6dzkich organizacyj urzędni
czych, jak Stowarzyszonie Urzędni
k6w Skarbowych, w Stowarzyszeniu 
Urzędn. Państw. i t~ d . 

Jak wynikało z otrzymanych o· 
statnio od central zawodowych w War
szawie doniesień -organizacje urzędni
cze otrzymaŁy zapewnienie miarodaj
nych czynnik6w, iż zar6wn) w Łodzi 
jak w Warszawie i wojew6dztwie ślą,s
skiem żadnych obniżek pobor6w urzę
dników państwowyęh ani wojskowych 
nie będzie. 

Nie będzie zniżki cen 
produktów naftowych. 

Obłudne tłumaczenia zrzeszeń przemysl'owych. 
(wł) Ostatnio notowane były z r6ż

nych stron I z r6żnych źr6deł pogłoski, 
iż ceny produktów naitowych, celem 
wzmożenia popytu, będll znacznie obni
żone. 

Jak jednakowoż informujl! z mlejsco· 
wych k6ł gospodarczych - pogłoski te 
były przedwczesne i określić je należy 
raczej jako życzenia sfer rzl!dowych. 

RZl!d zwróCił ,się bowiem ze wspo' 
mnianym postulatem (~niżki cen produ- , 
kt6w naftowych) do odnośnych organi
zacyj przem~ słowych. 

Jak słychać-organizacje przemysłu 

naltowego (gł6wnie kapitał zagraniczny) 
zwr6ciły się do ministerstwa . przemysłu 
i handlu z oświadczeniem, uzasadniajl!
cem niemożliwość obniżenia cen oma' 
wianych produkt6w. 

Należy zaznaczyć, iż, oświadczenie 
organizacji przemysłu naftowego jest 
nieistotne, albowiem - jak informują z 
k6ł fachowych-kalkulacja koszt6w pro' 
dukcji artykuł6w przemysłu naftowego 
jest tego rodzaju, iż wytrzymałaby ona 
nawet daleko idllCII zniżkę cen tych pro
dukt6w. 

Umorzenie dochodzenia przeciw 
ławnikowi Izdebskiemu. 

Jeszcze jedna kompromitacja 
b, wiceprezydenta Wielińskiego. 

(a) Jak podawaliśmy, przed nie
dawnym czasem, naskutek podniesio· 
nych publicznie zarzut6\v, jakoby w 
wydziale budowlanym Magistratu m. 
Łodzi . działy się nadużyr.ia, przy u· 
dziale zezwoleń na nowe budowle, 
wszczęte zostało dochodzenie. a na wet 
w związku z rozpoczęciem tegoż dc
chodzenia, zawieszony został w urz!)
dowanill ławnik wydziału budowlane
go, Roman Izdebski, przeciw którAmu 
podniesiono zarzuty o pobieranie rze
komo łapówek przy za.twierdzaniu pla
nów oraz t. p. nadużycia. 

Obecnie dowiadUjemy się, że urząd 
prokuratorski po zakończeniu docho
dzenia policyjnego, naskutek inter
wencji rzecznika p. I7debskiego. adwo
kata Deczyńskiego, szczegółowo zba· 
dał wyniki tego dochodzenia i w kon· 
kluzji doszedł do przekonania, 1e za
rzuty o łapownictwo, skierowane pod 

adre em ławnika Izdebskiego, nie po
twierdzają aię. 

Wobec tego urząd prokuratorski w 
Łodzi powziął decyzję, mocą I.."tórej 
dochodzenie karne przeciw ławnikowi 
wydzialu budowlanego magistratu m. 
Łodzi, Romanowi Izdebskiemu, zostało 
umonone z braku cech przestępstwa. 

Jak wiadomo - zarówno przeciw 
p. Izdebskiemu, jak i przeciw p. Ku · 
kowi, dochodzenia Wszczllte zostały 
naskutek .rewelacyj" byłego wicepre
zydenta m. Łodzi, E. Weisberg- Wie
Iińskiego. W jednym i drugim wypad
ku prokuratura dochodzenia umorzyła. 

Kto zdaje sobie sprawę, jak, szko
dę moralną przynosi miastu rzucanie 
oskarteń, zło Jiwych i lekkomyślnyclJ, 
Da osobistości, piastiUj , ce w samorz,
dzie poważne i odpowiedzialne stano
wiska, ten snadnie pojmie, jak donio
słe są zasługi p.Wielińskieio w kwestji 

8v .. & 

Delegaci ministerstwa prze
mysłu i handlu w Brzezinach 

W dniu 'onegdaJszym przybyło do 
Brzezin 4 delegatów ministerstwa prze
mysłu i handlu i łącznie ze staroaą. 
brzezińskim zwiedzili naJpowatniejsle 
eksportowe firmy brzezińskie. Nast~p
nie delegaci miniiterjałDi odbyli kon
ferencję z przedstawicielami konfek
cjonerów-eksporterów tutejszych, na 
której to konferencji przedstawiciele 
rządu obiecali, i1 ministerstwo prze
mysłu i handlu uczyni w miarę mot
ności wszystkie ułatwienia, zmierzają
ce do umożliwienia eksportu wyrobów 
konfekcyjnych. (ag) 

Likwidacja strajku 
pracowników odzieżowych 
w Brzezinach. 

Jak jut w swoim czasie donosiliś
my - wybuchł w Brzezinacli. strajk 
robotników krawieckich na tle zarob
kowem. Strajk ten obj4ł wszystlóe za' 
kłady krawieckie w mieście, tj. ok. 600 
warsztatów. 

Po trzytygodniowym strajku obJ
dwie strony doszły wreszcie do poro· 
zumienia, w wyniku którego strajk 
został w dniu wczorajszym zlikwidowa
ny. Porozumienie przyznaje pewne u
st~pstwa na nec z pracowników. (ag) 

Pobór rocznika 1911. 
Dziś, w pili tek, dnia 20-ilo maja rb., 

powinni się stawić przed. komiSjI! PO" 
borOWI! Nr. l (ul. Narutowicza 75) męt
czyźni rocznika 1911, zamieszkali na 
terenie 3 komisarjatu p. p., kt6rych na
z\viska rozpoczynajl! się od liter: l, J, 
Z, Ż, t. 

W sobotę, d. 21-go maja rb., po
winni się stawić mężczyźni, kt6rych 
nazwiska rozpoczynają się od liter: N, O. 

Przed komisją poborową JI& 2 (ul. 
Ogrod.owa 34) powinni się stawić męż
czyini rocznika 1911, zamieszkali na 
terenie 4 kom. p. p., kt6rych nazwiska 
rozpoczynają się od liter: R, U, W. 

W sobotę, dnia 21·go maja rb. po' 
winni się stawić mężczyźni, zamieszkali 
na terenie 4 kom. p. p., kt6rych na
zwiska rozpoczynajl! się od liter: A, B, 
C, D, E F, G, H, Ch, l, J, K, L, Ł, M, 
N, O, P, T. 

Przed komisją poborowlI JI& 3 (Al. 
Kościuszki 21) powinni się stawić męż' 
czyźni rocznika 1910, zam. na terenie 
$ kom. p. p., kt6rych nazwiska rozpo
czynają się od liter: L, Ł, M, N, P, T. 

W sobotę, dnia 2l-llo maja rb. po
winni się stawić mężczyźni rocznika 
1910, kt6rych nazwiska rozpoczynaj l! się 
od liter: 5, 5z, 5ch, 5, U, W, Z, Ż, t. 

Poborowi winni stanllć przed komisjI! 
poborOWI! z dowodami osobistemi lub 
zaświadczeniami, wydane mi przez kom. 
policji państwowej, stwierdzające toto 
samość osoby. posiadanerai kartami od, 
roczeń służby wojskowej z złlŚwiadcze
niami rejestracyjnemi, wystawionemi 
przez magistrat m. Łodzi olaz dowoda· 
mi, stwierdzajl!cemi ich zawód i wy
kształcenie (szkolne). 

Obowil!z/lk posiadania zaświadczeń 
tożsamości dotyczy również poborowych 
kaŁ B, którzy takie zllŚwiadczenie na 
komisji poborowej złotyli w latach pO' 
przednich. 

OmIllHIIlIBIllNlIIIUlUUnIIUHJlUII8DUI1I_ ... 
~ Pal i żądaj tylko Igilzy ~ 

"BIS" 
wytwórni .ŚWIATOWID" 

Ł6Dt, Cegielniana 19, teh 134-86. 

......................... 
urabiania samorządowi łódzk.iemn od
powiedniej reputacji. 

O ile nam wiadomo, p. WieM,ki 
był j ut skazywany za oszczerstwa. 

Zaznaczyć nalety, iż w dniu dzi
siejszym pp. ławnicy Kuk i bdebski 
obej IIlnj~ urzędowanie. 

P. Ławnik Kuk przyjmować będzie 
interesantów, jak poprzednio. w ponie
dZiałki. środy i piątki. od godl. 1i.ao 
do 12.30. 
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~ Rozwój Banku Lud~~ego 
TBATR KIBJSKI: Przedstawienie zawieozone. W Pa b J s nI es e h . 
TBATl!,~RALNY: ,Omal nie noc poślub- Walne Z romadzenie członków Banku. 
TBATR POPULARNY: ,Droga do Buenos Aires" . g 
APOLLO: • Tajemniczy Dtems. 
SAJKA: ,CzJowlet który zabil'. 
CAPITOL: Upiór Paryża. 
CASINO: ,Ksl"że Dracula' 
CZARY: I. ,Hieny nocy'. II .• Spelunka' 
CORSO: I. .Szary dom'.n.,lOmlnut straohu ' . 
0011 LUDOWY: ,Malźeństwo'. 
GRAND KINO: ,Ludzie mona·. 
LUNA: ,Plan W". 
1lI1I0ZA: ,Czterech wlóczęgó ... • 
OŚWIATOWY: l. ,Slodycz zwycięstwa'. 

II. ,CzerwonoskórT dientelmen'. 
PALACB, ,Waterloo bridg •• •. 
PRZBDWIOŚNllł: ,Bezimienni bohaterowie' 
IlBSURSA: "Samotni". 
RAKJBTA, . Noo w rajo". 
SPLBNDID: ,Godzina z tob,,' 
UCII1fI'A: ,Kawiarenka". 

Teatr Miejski. 
(ul. Cegielniana Na 27). 

Dzli • powodu próby generalnej komedjl 
, Bank Nemo' przedstawi.nie odwalane. 

Występ 
J el'zego Leszczyńskiego. 

W sobotę premjera granej 300 razy w Pa
rytu sensaoyJoej komedJl Veroeulla .Bank 
Nemo'. Sztuka ta jest wyborn" satyr" na 
obeon e stosunki we Franojl, dzięki plkanterji 
swego tematu znala,ła w Warszawie r~kor
dowe powodzenie. NajwaźnleJsz" jej atrakcj" 
Jest udział świetnego artysty warszawskiego 
Jorzego Leszozyńskiego, który kreować będzie 
rolę popisow". RetyserJa H. S.letyńsklego. 

Poc."tek punktualnIe o gad •. 8.30 w. 

Otwllrcie sezonu letniego w Teatrze 
Letnim w Pllrku Stllszica. 

W sobotę o a. 9 wleo.. nast"pl otwaroie 
sezonu w Teatrze Letni m w sympatycznym 
peloym zieleni I 'wleżego powlotrza parku 
Staszloa. Na Inauguraoję dana będzie spor
towa "esola farsa bmólslrlego ,Blędny bok
serII, W roli zwarjowanego boksera znany 
sportlmen lódzkl zdobywca wielu nagród 
Zdzisław KarCZIwski. RetyoerJa Z. Ziembiń
skiego 

Drugi i ostatni występ D-I'II 
Lllngsnera. 

Po wielkim sukcesie dora Langsnera, na 
ogólne ź"danJe publiczności odbędzie się w 
nied.le l ę nl~odwołalnle ostarui seans nowych, 
dotychozas niewidzianych eksperymentów 
• d,led,iny gr.fololdi I psychololdi doświad
ol&lneJ oraZ praktjk drahmlnizmu wedlug 
RoJa Joga. 

Teatr Kameralny. 
(nI. Trangntta ]W l). 

Dziś wlecz. po cenach znacznie Inl
tllnych i w nledzJelę o ~-ej .I'0poludniu lekka 
frywo lna .Omal nie noc poslubnal'. 

Teatr Popularny. 
(Ogrodowa 1ł. 18 tel. 178-(0). 

OzlllaJ, w piątek, o godz. 8.15 wlecz. 
• Bueno. Aires- sztuka w 3 akt. Marensa. 

Potężna ta .. tuka omawiaJ"c. najwlęl<sz" 
lIol"czkę handel tywym towarem, roz~rywa 
aię w Buenos Aires, tem naJwiększem srodku 
handlu tywym towarem. 

Bilety w cenie od C>O gr. do 1 zł. 60 gr. 
do nabycia w kasie Teatru od godz. 11 do 2 
I od ~ do 9 wlecz. 

W niedzielę dnia 22 maja o godz. 12 
w polodnle, staraniem Szkoły Im. Bmiljl 
Plater przy ul. Nawrot 12 urz"dzone zostarue 
I'rz.dstawierue .na program któreg9 . złoź" ~ .ę: 
epiewy lolowe l chóralne, deklamaCJe, tance 
plutyczne, zabawa w ogrodzie, g roteska oraz 
prseplęlma bajeczka w 3 aktach p. t. ,Sen 
Kr6lewny'. 

Calkowity dochód przeznaczony na kolo
nJ. letni. dla najbiedniejszej dziatwy tejże 
luoly. 

Występ taneczny szkoly 
Ireny Prusickiej. 

w niedzielę dnia 22 b. m. odbędzie 
si, w Filharmon.ii występ taneczny szkoły 
gimnastyki i taJ'Ica artystycznego znanej 
artystki Ireny Prnsiekiej. W programie 
cały IZ8reg najpiękniejuyeh tańców, w 
pidmYch oryginalnych kOltjumacb, które 
w Waruawie wywołały wiel~ sensację. 
Poczlltek o godz. ł po południu. Bilety 
od l Ił. jut nabywaó motns. 

Taniec kwiat6w. 
w niedziel" dnia 22 b. m. o godz. 

l~-ej w południe, w teatrze .Scala" 
przy uJ. Sr6dmiejskieJ powtórzony bę-

Ostatnio odbyło się doroczne walne 
zgromadzenie członków Banku Ludowe
go w Pabjanicach, spółdzielni z ogr. 
odp. 

Na zebranie przybyło 280 członków. 
Po zaglljeniu zebrania przez prezesa 

Zarzlldu p .. T. Ebenryltera powołano na 
przewodniczlIcego wiceprezesa Rady 
Nadzorczej p. J. Hansa, na asesorów: 
prokurenta BanKU Gospod. Krajowego 
w Łodzi p. St. Starosteckiego, G. A. 
Kruschego i J. Kanara, na sekretarJo 
ZliŚ - p. t. Kowalewskiego. 

Ze sprawozdania z dzillłalności Ban
ku za r. 193 L wynikało, że Bank posia
dał w dn. 1 stycznia 1932 r. kapitałów 
włllsnych w wysokości zł. 602,1 14, 
w czem kapitału udziałowego zł. 419,348. 
Sumll wkładów oszczędnościowych w tym 
dniu wynosiła zł. 788,101. 

PocieszajlIcem zjawiskiem był wzrost 
udziału dziatwy szkolnej w akcji oszczę' 
dnościowej, liczba bowiem wkładów 
dziecięcych wzrosła z 53 do 330. 

27 grudnia 1931 r. odbyło się, dla 
młodych ciułaczy, losowanie premii pie
niężnych na sumę zł. 925. 

Premjowanie wkładów dziecięcych 
odbywa się rok rocznie. 

W r. 1931 Bank zdyskontował wek
sli na sumę przeszło 7 miljonów złot. 

Redyskonto weksli stanowiło prze
szło 49 proc. 

Inkaso weksli' wynioslo blisko 50 ty
sięcy sztuk weksli na sumę 16 mIljonów 
złotych, przyczem Bank Polski inkasuie 
wszystkie weks le na Pabjanice za po
średnictwem Banku Ludowego. 

Ogólny obrót . w r. 1931 wynosił 100 
miljonów złotych. 

Ogólna suma odpowiedzialności Ban" 
ku Ludowego w dn. 1 stycznia r. b. 
wynosiła zł. 4.19·3,480. 

Rok sprawozdawczy zostllł zamknię
ty czystym zyskiem w wysokości 32 ty
sięcy złotych . 

Gdyby nie poważna strata, jaklł Bank 
poniósł w ZWlllzklf ze spadkiem kursów 
akcyj banków, w których korzysiał z kre
dytów redyskontowych, czysty zysk był
by daleko wyższy i wynosiłby sumę 52 
tysięcy zł. 

Sprawozdanie zebrani zalwierdtili 
j !dnogłośnie, jak i bilans oraz rachunek 
strat i zysków; również udzielono abso
lutorjum władzom Banku. 

Czysty zysk podzielono: część zuży to 
na powiększenie kapitału zasobowego, 
część na dywidendę w wysokości 2 proc., 
a resztę w wysokości 14 tysięcy dotych 
pozostawicno do decyzji następnego ze
brania, kiedy zostanie definitywnie wy
jaśnionll sprawa podatku dochodowego 
Zll ubiegłe lata, zailldanego wbrew obo
willzujllcym przepisom przez władze 
skarbowe. 

Po uchwalen iu budżetu na r. 1982 
przystąpiono do wyborów. 

Do Rady Nadzorczej wybrano pono
wnie p. p. R. Budzińskiego (190 głosów) 
i J. Magrowicza (213 gl.) 

Na miejsce ZlIŚ p. rejenta Kasper
kiewicza wybrono do Rady p. A. Berli
kowskiego (226 gt) 

Do zarządu wybrano ponownie de>
tychczasowego prezesa p. J. Ebenrytte
ra (226 gł. ) 

Na zastępcę członka zarzqdu wybra
no p. T. Kowalewskiego (180 gl.) 

Na podstawie dotychczasowej dzia' 
łalności Bonku Mleży stwi~rdzić, i ż 
Bank Ludowy w Pabjanicach, kl6ry ist
nieje już od . 1902 r., posiada mocne 
fundamen ty, s prężyste i przezorne kle' 
rownictwo, opiera się zwycięsko falom 
kryzysu, zdobył dominujące stanowisko 
na rynku kredytowym w Pabjanicach, 
zyskał zaufanie społeczeństwa oraz ży
czliwość i poparcie najpoważniejszych 
instytucyj finansowych w kraju. 

Bank ten należy do rzędu najsolid
niejszych spółdzielni kredytowych w o· 

....... --~--------------------------------------... 
Zakończe nie dochodzeń 
w sprawie zabójstwa Przydworskiej. 

Zabójca nie b~dzie operowany. 
W stanie zdrowia zabójcy tancer

ki Przydworskiej, Ksawerego Kowal
skiego, wedle ostiltnich relacyj przeja
wia ~ię dalsza poprawa. Niebezpieczeń
stwo utraty życia zostało już całkowi
cie zaeegnane, Operacj i wyjęcia kuli 
nie dokonano i, o ile nie zajdzie tego 
potrzeba, operacja taka dokonaną, nie 
będzie. 

Dochodzenie policyjne w sprawie 
zab6jstwa Anny Przydworskiej zostało 
już zakończone. 

Jak zdołaliśmy nstalić-w docho
dzenin tem Kowalski wyjaśnił, że ko· 
chał bardzo Przydworską, a ponieważ 
rodzice nie godzili się na malżeitslwo 
z nią, i odm6wili mu swej pomocy, 
postanowił zdobye w jakikolwiek spo
s6b pracę i własnemi silami zdobyć 
śrooki na mieszkanie i utrzymanie dla 
żony. Wobec tego jednak, że przYd-1 
worska straciła pracę, a on nie m6gł 
chwilowo żadnego zajęcia znaleźć, tan-

------------------------dzie występ opery dziecięcej p. t. ,Ta
niec kwiatów " wystawiony przez ze
spół uczniów i uczenie mipjskiej szko
ły pracy, na dochód fundu.~zu wyciecz
kowego szkoly. 

Zaznaczyć nalety, iż premjera ope
ry • 'raniec kwiatów', odbyła się przy 
wypelnionej po brzegI sali i zdobyła 
sobie aplauz licznie zgromadzonej 
publiczności. 

cerka, chociaż r6wnież kochała Kowal
ski. go, tak przynajmniej zeznaje za
bójca, po_tano-n;ita wyjEchać do -Kato 
wic, bowiem miała otrzymać .engage
ment". 

Kowalski nie chciał dopuścić do 
wyjazdu tancerki. W przeddzień za
b6jstwa Przydworska poczyniła przy
gotowania do podr6ży i wyjechać mia
ła nazajutrz. 

Krytycznego rana między obojgiem 
wynikła kł6tnia na. tle wyjazdu. Ko
walski wymagał kategorycznie od na
rzeczonej, aby pozostała w Łodzi, a 
gdy to nie poskutkowało-w pa ji wy
dobył rewolwer i strzelił do Przyd wor
skiej. Następnie pospieszył dziewczynie 
z pomOCII , widząc jednak, że zabiegi 
jego są, bezskuteczne, popełnił samo
b6jstwo. Co się później działo - nie 
pamiętam. 

Obecnie sprawę Kowalskiego skie· 
rowano do ędziego śledczego. Bezpo
średnio po wyzdrowieniu zab6jca tan
cerki stanie pl' ed są,dem okręgowym . 

(p) 

Baczność! Rezerwiści 
koła Nr. 3 w Widzewie. 

w dn. 22.V b. r. o' godz. 9 ra no w 
Ilierwszym terminie, zali o godz. lO·ej 
rano w drugim bez względu na ilo~ó 
obecnych członków, odbędzie się wal
ne doroczne zebranie kola rezerwistllw 
Nr. 3 w Widzewie. 

I kręgu łódzkim, II zawdzięcza to w głó
wnej mierze ofiarności i przywillzaniu 
swych członków, or8Z kierownictwu, 
spoczywajlIcemu w rękach tych samych 
prawie osób od kilkunastu lat, które 
z dużym nakładem energii i poświęce
nia pr8cujll dla dobra instytucji. 

Łódź 
PIĄTEK, dnIa 20 maja Ig32 r. 

IU~-ll.65 Pnegl"d dzisiejszej Praly Polik. 
(tr. t W-wy). 

11.68-12.10 Sygnal ctalU • W-wy, hejnał 
• Wleiy MarjaclrleJ w Krakowie, odczy
tanie programu na dzleć bież"oy. 

12.10-13.20 Plyty gramofonowe. 
13 20-1~.2~ Przerwa. 
16.26-16.45 Odczyt z Wilna p. t. .Anioł 

poezji polskiej· - wygłosi profesor St. Cy
wiński. 

16 ~0-16.20 Płyty gramolonowe z Warszawy. 
16.20-16.40 ,Życie w mroku' - odczyt kpt. 

Mikolaja Wroczyńsklego. Tr. z W-wy. 
16.40-16.~~ Płyty gramofonowe z W-wy. 
16.55-17.10 Lekcja języka angielskiego (tr. 

z W-wy). 
1710-17.36 .Polityka Rosji na IJal eklmWscho 

dzle· wygi. prol. Jan Jaworski tr." W-wy 
17.35-18.C>O Konoert poludniowy. Wykon. 

ark. mandolinistów pod dyr. ApolonJusz8 
Szozeglowa z W -wy. 

18.50-19.16 Rozmaitości. 
Ig.15-i9.30 Kom. Izby Proem. Handl. w Lodzi. 

I odczyt. programu na dzień nast. 
19.30-19.45 Kalendarzyk filmowy, repertuar 

teatrów I płyty gramofonowe. 
19.46-20.00 Prasowy Dziennik Radjowy. 

(Tr. z W-wT). 
20.00-20.16 Pogadanka muzyczna. Omówienie 

koncertu symIonicznego (tr. z W-wy). 
20.1~-22.40 Koncert Symlonlczny z Filhar

monjl Warszawskie j. 
Wykonawcy: Orkiestra fi lharmoniczna 
pod dyr. Grzegorza Fltelberga oraz Imre 
Ungar(fot.) • 
\. M. Kon<)racki : ULwór charakterystycz-

ny .Zolnierz" 
2. P. Perkowslrl: SinIonieta. 
3. F r.Chopin Koncert [orteplanowy c-moll 
ł. I. Stl'awlóskl Suit. z baletu ,Petrusz 

k.'. 
W przerwie koncertu feljeton literacki p. 
t. ,Józef Weys.enhof!- -wygI. Jan Adolf 

Hertz (tr. z W-wy). 
22.40-22.C>O Dodatek do PraBowego Dziennika 

Radjowego I komun. meteoroloQ. z W-wy. 
22 .~0-:I<I.00 Muzyka taneozna % W-wy. 

Łódź 
SOBOTA, dnia 21 m_ja 1932 r. 

1I.46-1J.5~ Codz ienny Przegląd Prasy PoJskiej 
(tr. z W-wy). 

1\.58-12.10 Sygnał oza.u z Wsrszawy, hejnal 
z Wleźy Marjacklej w Krakowie, odczy
tanie programu na dzień biet"cy 

12.IO-12.4~ Poranek szkolny ze Lwowa. 
12.45-13.20 Płyty gramolonowe. 
13.20-16 2~ Przerwa. 
1 5.26-1~.46 Odczyt z K"akowa p. t. • To, co 

z serca wyrosło' - wygI. Henryk We
ryńskl. 

1~.50-16.20 Audycja dla ohoryoh ze .Lwowa 
w oprac. ks. !l ękasa. 

16.20-16.40 Radjokronika - wygI. dr. Marjan 
Stępowskl (tr. z W-wy). 

16.4~ - 17 . 1O .Mickie"icz plaz w skorup ie' -
wygI. prol. Sten. Su mIński (tr z W-wy). 

1 7. I O- 17 .3~ Sluchowlsko dla dzieci p. t. 
• W starym domu' P/g Andersena w radj. 
Juljl Romowlcz (tr. z W-wy). 

17.36-17.~5 Koncert dla mlodsi.ty z W-wy. 
18.00-19.00 'rransmlsja Nabożeństwa Majowe

go % Ostrej Bramy w Wilnie. 
19.00-19.2~ Rozmaitości . 
i9 .26-19.4~ Kalendarzyk III mo"y i repertuar 

teatrów, odczytanie programu na dzień 
następny I kom. Izby Przem. Hand!. w 
Łodzi. 

19.4~-20.00 Prasowy O,lennlk Radjawy z 
W-wy .. 

20.00-20.15 .Na widnokręgu' (tr. z W-wy). 
20.15-2I.M Muzyka lekka. Wykonawcy: Orko 

P. R. pod dyr. Stonisława Nu'rota, 
'radeusz Ols.a (pIosenkI), Ido. Łosiówna 
(Klinga). Akomp. L. Urstein (tr. z W-wy)_ 

21.66-22.19 Feljeton p. t. ,Conrad - plsan 
angielski - artysta polski - wygI. p. 
Zygmunt KisielewskI. (tr. z W-wy). 

22.10-22.40 Koncert Chopinowski w wyk. 
Bel.sława Kona. 'rr. z W-wy. 

22.40-22.ÓO Dod.tek do Prasowego Dziennika 
Radl owego i kom. meteorolog. z W-wy. 

22.~0- Koncert życzeń z płyt gramot. 
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<iabrjel Lebrun, rodzony brat prezydenta 
Francji jest skromnym rolnikiem w Lo
taryngji, na zdjęciu widzimy go przy 

pracy na roli. 

Rozpaczliwy czyn bezrobo
tnego. 

Wczoraj, w godzinach rannych, przy 
ul. Polnej lO, na Chojnach, znaleziono, 
młodego mężc;zyznę, leżlIcego w kałuży 
krwi i dajlIcego słabe oznllki życiII. 

Przy rannym nie znaleziono żadnych 
~okumentów. 

Lekarz pogotowia skonstato",lIł głę
baką ranę ciętlI gardła, zadaną przy po
mocy brzytwy. 

Rannego, w stanie beznlldziejnym, 
<odwieziono do szpitala przy ul. Drew
nowskiej. 

Przeprowadzone przez policję bada· 
nia pozwoliły . na ustalenie tożslImości 
nieszczęśliwego. Okazał się nim 24-let
ni Marjan Białostocki, zamieszkały przy 
ul. Tuszyńskie) 103. Białostocki pozosta' 
wał od dłuższego czasu bez pracy. 

Pożar lasu państwowego. 

.DZIEMNIK LODZKI- 2O.V.at 

Wybitny działacz komunistyczny 
skazany na 5 lat ci~żkiego więzienia. 

W sierpniu r. ub. łódzki urząd śled
czy, otrzym&ł poufne doniesienie, it 
w d.niu 22 tego miesiąca przyjeżdta 
z Warszawy do Łodzi 'M·letni Antoni 
Trzecioki, przedstawiciel centralnego 
komitetu K. P. P . 

Zadaniem Trzecickiego było przygo· 
towanie w Łodzi zamie~zek z racji 
Dnia Komunistyoznego, 6 września 
r. ub. 

Wedle otrzy.anych przez poliojv 
relaCyj - Trzeolcki mial oczekiwać 
w Alei KOŚciuszki, na przeltueni od 
ul. Andrzeja do ul. 6·go Sierpnia, na 
działaczy komunistycznyeh, celem u
dzielenia im instrukcyj i otrzymania 
sprawozdań o ruchu wywrotowym Da 
terenie Łodzi. 

Istotnie w godzinach wieczorowych 
22 sierpnia r. ub. Trzecicki ~ojawił się 
na umówionem miejscu i od1iyl, space· 
rując, narady z kilku znanymi policji 
wywrotowcami. 

Wywiadowcy nie zatrzymywali 
Trzecickiego, ograniczając się do ob
!erwowania go. W ()i~gu kilku dni 
Trzecicki, obserwowany przez wywia
dowców, parokrotnie naradzał się z ró· 
tnymi działaczami bolszewickimi, już 

znanymi policji, ba,dt dopiero ujawnio
nymi dzięki tym konfereuojom. 

Wreszcie w duiu 26 aierpnia r. ub. 
Tneeicki, w trakcie rozmowy :Ii kilku 
osobnikami na ul. Andrzeja, w pobliitu 
Alei Kościuszki, został zatrzymany 
wra?: ze swymi rozmówcami. 

U Trzecickiego znaleziono szereg 
kompromituj,cych go dokumentów, za
piski, skróty. Dotatki, instrnkcje cen
tralnego komitetu, daM o liczbie za
trudnionych w Tomaszowskiej Fabryce 
Jedwabiu, w łódzkiej firmie nKru8che 
l Endar", w Widzewskiej Manufaktu
rze ,l innych. U rozmawiajllcych 
z Trzecickim osobników nie znaleziono 
itadnych obcititaj,cych dowod6w, wo
bec czego w dniu wczorajazym na ła· 
wie oskartonych łódzkiego sądu okrę
gowego zasiadł U-letni Antoni Trze
cieki, ostatnio zamieszkały w Warsza
wie. ul. Młynarska 16, bez towarzystwa. 

Sąd, Iwaitywszy na t" iż Trzecioki 
był jut skazany przez sąd w Poznaniu 
na trzy lata więzienia i te oskartony 
jest rutynowanym, aktywnym działa
czem komunistycznym, skazał go na 
5 lat ciętkiego więzienia. (p) 

Ruch budowlany 
• •• na prowincJI. 

Niezwykła zniżka cen artykułów budowlanych. 
(wł) Według dllnych, zaczerpniętych 

w wydziale statystycznym magistratu m. 
Łodzi, ruch budowlany w Łodzi, wno
sZIlC z liczby planów, ' zlItwierdzonych 
przez \J'\agist~at, zapowiada się znllcznie 
lepiej, niż przypuszczano w początkach 
r. b. 

Natomiast, jak wynika z danych, ze
branych przez uuąd wojewódzki, fatai.· 
nie zapowillda się ruch budowlany na 
prowincji, w całym okręgu łódzkim. 

Wedle odnośnych zestawień-w miej
scowości"ch prowincjonalnych wojewódz
twa łódzkiego ruch budowlany już w ro
ku ubiegłym, w zestawieniu do lat 1928 

i 1929, spadł przeciętnie o 40 do 50 
proc., przyczem na cyfrę tę złożyły się: 
spadek obrotów w ceramice o 40 proc., 
w hutnictwie o 45 proc., w cementow
niach jak i w przemyśle drzewnym oraz 
w przemyśle budowlanym o 60 proc. 

W roku bieżlłcym ruch budowlany na 
prowincji łódzkiej będzie jeszcze znacz
nie słabszy, aniżeli w roku ubiegłym, 
mimo, iż ceny poszczególnych artyku
łów budulcowych są niezwykle niskie, 
tllk dalece, iż mają wyraźny charakter 
cen wyprzedażowyclt i jest poprostu wy
kluczone, aby ceny te mogły spaść je' 
szcze niżej . 

St? 7 . 

Akademja 
morsko-kolonjalna. 

Altademja Mor~ko-Kolonjalna, która 
jeat pierwszem wi,kJzem wyat,pieniem 
propagand,wem łódzkiego oddziału Liii 
Monko·Kolon,lalnej wzbudziła w społe
czeństwie łódzkiem wielkie zaintereso
wanie. 

Akademja ulwietniona zostanie od
czytem generzła dywizji Gustawa Orlkz
Dr,uera, prezesa Z&rZłdu głównego Ligi 
MOf!ko-Kolonjalnej, p. tl .Polonja w 
Stanach Zjednoczonych Ameryki P6łuoc
nej i Kanadzie". Próez tego na program 
Akademji złoą się produkcje ariystycz
ne: doskonałego tenora J nljnsla Kar
gera, któremu akompanjować b~ie prof. 
Teodor Ryder, deklamacje okolicznogcio
we dr. Stanisława Skalskiego i koncert 
orkiestry 31 p. S. K. pod dyrekcj, por. 
Waltera. 

Akademja odb.,dzie się w niedsi.elę, 
dnia 22 b. m. w Teatrze .Seala", Sr6d-

. miejska 15. Początek o godzinie 4·ej 
po południu. Bilety w cenie od 25 gr. 
do 2 zł. W dniu akademji w kasie teatru 
.Scala". 

Z referatu ruchu 
autobusowego. 

Urz,d Wojewódzki - Dyrekcja Ro· 
bót Publicznych podaja do wiadomości 
zainteresowanych osób, że referat ru
ohu autobusowego (sprawy zezwoleń 
na komunikację autobusową, zmiany 
rozkładów jazdy, ryczałty i t. p.) po
czynaj,c od dn. 25 b. m. at do odwo· 
łania w soboty będzie nieczynny. ..... ................... .. 
Wojciechowski dowiedział się od swej 
Mny, Heleny, iż portfel jest w domu, 
a WOjCiechowski wyohodząc wcale go 
nie zabrał. 

Wobec tego .poszkodowany· zwró' 
cił się do kOmisarjatu, aby cofnąć 
oskartenie. Na usprawiedliwienie swo
je wskazał, ' ~e portfel zwrócono mu 
pocztII· ' • 

Wob,ec ~akiego postawienia sprawy 
przeprowadzono dochodzenie, aby uja
wnić, czy Szymańska istotnie skradła 
portfel i przesłała go poczŁl\ Wojcie
chowskiemu. 

Wówczas, z zeznań Heleny Wojcie
chowskijlj, żony n posUrodowanego", 
okazało Silil, iż portfel Die był ani 
skralkiOny, ani odsyłany. (wł) W lasach państwowych Wierze' 

je wybuchł onegdaj pożar zagajnika. 
Ogień strawił młody drzewostan na 

przestrzeni trzech m6rg. 
Dzięki akcji okolicznych straży, poli

cji i zmobilożowanych z okolicznych wsi 
włościan pożllr nie rozszerzył się na dlll
sze połacie IIIsu. 

Przygodą w domu publicznym. f. 

Nie można rzucać oszczęrstw na prostytutkę.' 
Przy sposobności małtonka Wojcie

chowskiego dowiedziała sil) o tem, 
gdzie mąt zabawia się po wyjściu 
z mieszląlnia. 

Stanisław W., niezależnie od doraź
nej rozprawy 'z małtonką, Itanął wozo· 
raj przed sądem oskartony o rzucenie 
oszczerstwa Da prostytutkę Szymańską. Jak wykazało dochodzenie - pożllr 

powstał naj prawdopodobniej od niedo
pllłka papierosa, porzuconego przez prze
chodnia w wysuszone ig liwie. 

18 lutego r. b. 29·letni Stanisław 
Wojcieohowski, inwalida wojenny, bę
da,c w stanie podChmielonym postano
wił zabawić się poza obrębem miesz· 
kania. 

W tym celu udał się. do jednego 
z domów publioznych przy ul. Kelma, 
prowadzonego pr~ez 52-letnią ... Rozalję 
Wojcieohowską, gdzie bawił czas dłuż-

BZy W towarzystwie prostytutki, Szy
mańskiej Janiny. 

Po pewnym cza!ie spostrzegł Woj
ciechowski brak portfelu i podniósł 
alarm, że zostal okradziony. Natych
miast złożył w policji zameldowanie, 
i~ Szymańska skradła mn portfel z pie· 
niędzmi i z koncesja,. 

Tymczasem po powrocie do domu 

Sąd skazał Wojciechowskiego na 
zapłacenie 50 zł. n8 rzecz Czerwonego 
Krzyża, o ile zaś suma powytsza nie 
będzie wniesiona do poniedziałku, 23 
b. m. - miarodajny dla Wojciechow
skiego b,dzie wyrok, skazujący go na 
tydzień aresztu. (p) 

----=---~~--~~~~~~~~~~--------------~-----------------Wynalazczość u nas i u obcych. dotyczące patentów, udzielonych obywa' 
telom polskim (osobom fizycznym i , prawnym). 

Z og61nej ilości plltentów, wydanych 
przez polski Urząd Patentowy, na wyna
lazki polskie przypada 17,7 proc., t. j. 
około 2,800 patent6w. W porównaniu 
z patentami wydanemi obcokrajowcom, 
jest to liczba nIlder nikła. Jeżeliby 
chodziło o podział wynalazków według 
dziedzin, to okaże się, ·te na przemysł 
chemiczny przypada prawie połowa pa
tentów, a wśr6d nich nil czoło wysu
wajll się wynalazki, doktlnllne przez 
p. prezydenta prof. l. Mościckiego (np. 
spos6b otrzymywania chloru z chloro
wodoru, sposób stężania rozcieńczonego 
kwasu azotoweao zapomoclI stężonego 
kwasu sillrczanego sposobem ciągłym i 

13.000 patentów w ciągu 10 lat. Wynalazki polskie stanowią l proc. ogólnej liczby. 
Wynalazczość ludzka pracuje bez 

"rzerwy, nowe pomysły i udoskonalenia 
sypiII się jllk z rogu obfitości. 

W 1928 roku oplltentowllno w róż
nych krajach 331,630 wynalazków i 
94,416 t. zw. wzorów użytkowych, w ro
ku 1929, kiedy kryzys już zaczllł dllwać 
się we znaki, wydano 837,922 patenty 
(o 1,3 proc. więcej) i 100,394 wzorów 
użytkowych (o 6,3 proc. więcej), wresz
cie w roku 1930 opatentowano 359,076 
wynalazków (o 6,3 proc. więcej, aniżeli 
w roku poprzednim) i wzorów użytko
wych 114,650 (o 14,2 proc. więcej) . 

Olbrzymia wię~szość wszelkich wy
nalazków opatentowanych przypada na 
kraje uprzemysłowione, w pierwszej linji 
nil Stany Zjednoczone (26 proc. wszyst
kich ""tentów), Niemcy (21 proc.) i An
glję (około 12 proc.). Na te trzy Pllń-I 
stwa przypada prawie 60 proc. wszyst
kich opatentowanych wynlllazk6w. Nil 
inne kraje przypadają liczby znacznie 

mniejsze, w tem na Polskę nie więcej 
ponad 1 proc. 

W okresie od 1918 do 1930 roku 
wydlIno og6łem w Polsce 12,911 paten
tow, a w roku 1931 - 3,363. W pier
wszym kwartllle 1932 roku wzięto 642 
patenty, a ponieważ w pierwszych mie
sillCllch kllżdego roku ilość patentów 
jest zwykle mniejszlI, aniżeli VI pozostll
łych, można przypuszczać, że pomimo 
kryzysu W roku bieżllcym liczbIl paten
t6w zapewne osilIgnie poziom zeszło
roczny. 

Największa ilość patent6w wydanych 
w Polsce, dl\tyczyła wynlllazków w gru
pie metalowej i maszynowej (29,5 proc.), 
następnie chemicznej (21,5 proc.), gór
niczej I hutniczej (9,8 proc.), spożywczej 
(6,2 proc,) i wł6kienniczej (5,4 proc.). 
Pozostałe grupy (papiernictwo, budow
nictwo, glllllnterja !kórzllna I t. d) wska' 
zują odsetki znikome. 

Najciekawiej przedstawiajll się cyfry, 

w. in.). 
Dalsze miejsce zajmie budownictwo, 

urzlldzenia domowe i przedmioty użytku 
domowego, maszyny i broń, n astępnie 
komunikllcjll itrlInsport. 

PrzechodzlIC do podziału na dziel
nice, stwierdzamy, że największa ilość 
patent6w - przesz~o 47,1 proc. - przy
pada na wojew6dzta centralne (w tem 
na samll Wllrszawę przeszło trzecią część 
wszystkich w Polsce patent6w), na 

I wschodnie - 1,6 proc., na zachodnie 
(głównie Sląsk) 24,5 proc. i na połud
niowe - 26,8 proc. (na czoło tutaj wy
suwllją si~ wynalazki wiertnicze oraz do
tyczące przerobu ropy naftowej). 

T. zw .• wzory użytkowe" czyli .ma
łe patenty" dotyczą gł6wnie drobnych 
udoskonllleń, chociaż częstokroć nIlder 
pożytecznych. Pierwsze miejsce zajmu' 
jll urzlldzenia domowe i przedmioty u
żytku domowego, następnie instrumenty 
naukowe i lekarskie, przemysł odzieżo
wy, galanteryjny orllz sporty i t. d. 

Czy wynlllazcy nasi majll jaki poży
tek materjalny z dokonywanych wyna
lazków? 

Naog6ł zyski mllterjlllne wynlllllzc6w 
naszych Sil bardzo niskie. Jeżeli patent 
dotyczy wynalazku poważniejszego, wy
magajllcego większego wysiłku myślo
wego i zazwyczaj fachowego pnygoto
wania, to znajduje zastosowanie w wiel
kim przemyśle, który też często flQUl'IIje 
jako właściciel patentu, z minimalnIl 
nesztll korzyścią wynalllzcy. Na .małe 
plltenty" natomillst nabywcę znaleźć 
dość trudno, dowodem czego SIł liczne 
ogłoszenia o ustąpieniu b,dź sameto 
patentu, blldź licencji. 
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Katastrofa pOci,gu Kolonja-Hamburg' na dworcu w Bremie, o której donośi!lśmy 
w • Dzienniku' . 

Po ogłoszeniu nowej ustawy 
o przewozie osób i towarów autobusami. 

Ja~ nam komunlkujq z ~rzę.du woje- I wojewódzkiego - D.R.P. zatwierdzenie 
wódzkIego w dniu 18 kWletma br. w rozkładów jazdy (plany przewozów), ta
Dz. U. R. P. Nr. 32 poz. 336 zostala ryfy cen oraz złożą kaucję albo polisę 
olIłoszona ustawa z dn. 14 marca 1932 ubezpieczeniowlI na zabezpieczenie rosz
roku O zarobkowym przewozie osób i czeń za śmierć lub cielesne uszkodze· 
towarów pojazdami mechaniczllemi, mo- nie podróżnych i obsługi pojazdu. 
ClI kt6rej przemysł autobusowy oraz Zatwierdzeniu podlegajq taryfy cen 
przewozowy będzie podJe gał przepisom oraz rozkłady jazdy, które zostały w br. 
o przemyśle koncesjonowanym. wydane przez U. W. - D. R. P., za-

W zwiqzku z powytszem urz'ld wo- tem ci wszyscy przedsiębiorcy auto bu
jewódzki - dyrekcja rob. pub!. od dn. sów, którzy dotychczas starych rozkła-
18 kwietnia br. przerwał wydawanie ze- dów jazdy na nowe nie wymienili winni 
zwoleń ' na uruchomianie nowych Iinji niezwłocznie a nie później jak do dnia 
autobusowych W(l. dotychczas obowią' 10 czerwca zgłosić do tuło U.W.- D.R.P. 
zujqcych przepisów. stosowne podania. 

Osoby, które w chwili ogłoszenia u- Odnośne formularze na podania moż-
stawy wykonywały przewóz osób lub na otrzymać w ,U,W.-D.R.P. pokój 33 
towarów, na zasadzie wydanego przez oraz w Zwlqzku Właścicieli Autobustsw 
urzqd wojewódzki - dyrekcję rob. pub!. w Łodzi, ul. Wólczańska 230. Wypeł
zezwolenia mogq go dalej wykonywać nlone podania należy złożyć w odnoś
bez uzyskania koncesji aż do zużycia po- nem starostwie. 
siadanych pojazdów m~chanicznych, nie O uzyskanie rozkładów jazdy na rok 
dłużej jednak niż przez okres 2 lat, li- 1932 mOllq ubie(lać ' się tylko te przed
uqc od daty ogłoszenia ustawy z wa- sięblorstwa, które w dniu 18 kwietnia 
runkiem, te w cillgu 3 miesięcy, tj. do istotnie wykon~""ały przewóz na pod
dn. 18 lipca br. uzyskajll od urzędu stawie uprzednio nabytych praw. 

Podwyższenie cen 
• • • • pIeczywa I wIeprzowIny 

zadecydowane będzie ostatecznie przez M.S.W. 
Na wczorajs~em posiedzeniu magi

stratu rozpatrzone zost~!y wnioski ko
misji dla ustalania cen, którll uchwa
liła podwytszenie cen na pieczywo, 
mięso wieprzowe i jego przetwory. 
mięso oielęce oraz mięso wołowe. 

Magistrat częściowo zatwierdził 
wnioski komisji i postanowił podwyż
szyt ceny chleba do 48 groszy za 
kilogram (95 groszy za bochenek 
2-kilogramowy), ceny mięsa wieprzo
wego i jego przetworów o 10 proc. 

POQwyżka cen wejdzie w tycie po 
zatwierdzeniu jej przez ministerstwo 
spraw wewnętrznych i po ogłoszeniu 

jej przez mag:strat, do tego czasu o
bowillzoją cenniki dotychczasowe. 

Winni Ż4dania lub pobierania cen 
wyższych od obowiąznjących karani 
będ, aresztem do 5 tygodni lub 
grzywną do aooo zł., o ile dany 
czyn nie oIega surowszemu ukarauiu 
w myśl innych ustaw karnych. 

Strajk w cegielniach łódzkich i podmiejskich. 
Protest przeciw obniżce płac i szykanowaniu 
działaczy związkowych. .' 

W dniu wczorajszym wybuchł strajk 
kopaczy I Itrycharzy w szeregu cegielń 
łódzkich i podmiejskich, z tych ostatnich 
między Inneml w R .. dogoszczu, na Choj
nach I .. Rudzie Pabjanickiej. Ogółem 
strajkuje kilkuset robotników. 

Strajk wynikł na tle powstałych o
statnio zatargów wobec stOlowania ob
nitek zarobków przez właścicieli ce
alelń. 

Należy zaznaczyć, It - mimo d/u
lotrwałych zabiegów komisji między
z .. lqzkowej o zawarcie zbiorowej umowy 
.. przemyśle ceramicznym - katde pra
wie przedslęblorst .. o stosuje inne wa-' 
runkl plac. 

Strajkujllcy w dniu wczorajszym 
zwrócili się do zwiqzków I do inspekto
ratu pracy, protestując przeciwko mini
malnym zarobkom oraz przeciw repres-

jom, stosowanym wobec dzialaczy zwlqz
kowych, pracujqcych w cegielniach. (p) 

Podziękowanie. 
Za złotooł ofiarę (w umie zł. 500) 

przea dJreUor. tkaloi f.mJ .L. Geyer", 
S. A., p. WładJał.... Kueharskiep;o, oa 
rzeel kemltetu pO.DeJ bezrobotnym m.j
strom pnJ Zwi4ak. M.jstrów :Fabryoz
nJch, składamy Panu. Dyrektorowi sar
decloe, 8\aropolakie .Bór zapIać" . 

Komitet dla bezrobotn;reh 
przy Zwipku Kaja'rów 

:rabry"nych 
w Łodzi. 

/, -

Dobrego apetytu!... . 
Eksport koni rzeźnych do Francji 

lonie rzeźne droz ze od koni pociągowych. 
(wł) W toku dokonywanych ostatnio 

tranzakcyj przy sprzedaży koni na ubój 
na targowicy w rzeźni miejskiej zazna
czył się poważny wzrost cen koni tywej 
wagi, przeznaczonych na obój we fran
cji. 

Konie te, w zależności od wyglądu i 
wagi, osiqlla/y cenę do 3()() zł. od stłu' 
ki, gdy ogólnie cena konia użytkowego 
(pociqgowego) waha się obecnie od 50 
i sIu zł. do 200 zł. 

Jak słychać - wywóz koni rz.eźnych 

f do francji rozrasta się stopniowo w o
statnich czasach,. przyczem jednq z po
ważniejszych placówek tego eksportu 
jest Łódź. 

Warunki wywozu koni rzeźnych z Pol
ski do francji przewidujq m. in. obowiq
zek przewozu koni od granicy francus
kiej w wagonach zaplombowanych i prze
prowadzenie uboju w ciqgu najbliższych 
dziesięciu dni od chwili przybycia tran
sportu na miejsce odbioru we francji 
(głównie do Paryża) .. 

Racjona'na produkcja spirytusu 
w wieśniaczej zagrodzie. 

Wykrycie tajnej gorzelni pod Piotrkowem. 
Od dłuższego ozasu n. terenie Piotr- I W rezultacie długotrwałych POSZli

kowa i okolicy ukazały się w handlu kiwań władze akoyzowe ujawniły '.ju, 
wyroby wódozane nielegalnego pooho- gorzelnię we wsi Aleksandrów, gminy 
dzeuia, .przedawane po znitonych ce· Kamień·sk. 
naoh. Gorzelnia mieściła się w zabudowa-

Funkcjonarjusze urzędu akcyz i mo- niaoh ; ednego z gospodarzy, mianowi
nopoli niejednokrotnie ujawniali u sprze- eie Karola Spiwka. 
dawców wyrohów alkoholowyoh większe Spiwek sprowadził z Niemieo apara 
ilości zapasów, pochodząoyoh z tajnej gorzelniany, naj nowszej konstrukcji. 
gorzelni. na co wskazywały : rótnJea przy l'0mocy którego pędzono spirytus. 
w mocy wódki, oraz obeoność pewnyoh Olakowanie flalzek było odciskan& 
substanoyj, które są usuw.ne przy orzełkiem z dwugroKzówek, tak, it ze
oczyszczaniu alkoholu w zakładach wnętrzny wygl4d fl .szki niozem ni& 
państwowe~o monopolu spirytusowego, różnił się od autentyoznych wyrobów 
Jak n. p, aldehydy. P. M. 8. 

W wyniku dochodzeń zdołano usta- Znaleziono podczas rewizji więkSI,. 
llĆ, it wyroby te, niejednokrotnie wyto ilość flaszek, sfałszowane etykiety. 
szej mocy, aniteli wyroby P. M. S., dutą ilośś zacieru i pewną liczb~ fia
sprzedawane są hurtowniom i sklepom szek, wypełnionych wyprodukowad)m 
po cenach . nitszych, aniżeli ustalone przez Spiwka spirytusem. 
przez dyrekcję monopoln. Aparat został skonfiskowany. 

Zapas~ atletyczne 
u wejścia do cyrku. 

Pokąsany bileter. 
34·letni Bronisław Wagenblichler 

(Kilińskiego 183) udał się onegdajszego 
wieczoru do cyrku sportowego przy uli
cy Narutowicza, aby' nasycić oczy wi
dokiem zapasów .atletycznych. 

Poniewat Wagenblichler nie miał 
pieniędzy na bilet i usiłował, korzysta
jqc z tłoku, przemycić się na widownię, 
bileter cyrku, 22-1etni Majer Takowiński 
(zatrudniony i zamieszkały przy cyrku) 
zatrzymał Wagenblichlera. 

Obratony amator zapasów cyrkowych 
rzucił się na bilitera, kllsajqc go, a na
stępnie bijlIc laskq po głowie. Dopiero 
gdy bileterowi nadbiegli z pomocq ko-

ledzy, udało się obezwładnić krewkiego. 
Wagenblichlera, który zkolei zastal dO" 
tkliwie poturbowany. 

Zajście zlikwidowała policja, zaś ~ 
obydwu .upaśników· zawezwano pogo
towie ratunkowe, którego lekarz stwier
dził u Takowińskiego dwie rany tłuczo
ne głowy, rany kqsane ucha i ranę cię
to-kllsanll prawej ręki, u Wagenblichlera 
zaś ranę dartą czoła i kilka innych o.-
brdeń. .. 

Obydwu poszkodowanych pozosta' 
wiono na miejscu. Wagenblichlerotń 
sporzqdzono protokul. (p) 

------------------------------------------------
Bezpłatne szczepienia 
ospy ochronnej. 

w dniach: 20-go i 21-go maja 
r. b., przeprowadzona zost.nie ak
cja bezpł.tnyoh szczepień ospy oohron
neJ dZieciom, urodzonym w 1931 r. 
orAZ dzieciom, które do tej pory nie 
były jeszcze szozepione. 

Szczel'ienia dokonywane będ" w 
godzin.eh od 8 do 10·ej rano, codzien· 
nie w następująoych ośmiu dozorach 
sanit.rnyoh: 

1 - dozór sanitarny, ul. B. Lima· 
nowskiego 37. 

2 - dOlór sanitarny, ol . Pir.mo
wioza 10. 

3 - dozór sanitarny, uL Zerom
ekiego ~. 

~ ...!.. dozór sanitarny, ul. Koperni
ka 19. 
• 5 - dozór sanitarny, uL Przejazd 86 

6 - dozór s.nitarny. ul. 80snow.1 
7 - dozór s.nitarny, nI. Wólez.ń-

ska 251. . 
8 - dozór sanitarny, ul. B.z.rn. 4. 
Spr.wdzanie, czy ospa się przyjęł., 

odbywać się będzie w tych samych 
lok.l.oh i godzinaoh, w dniach: 23, U, 
25, 27 i 28 maJa rb. 

Uohylenie się od obowiązku szoze-

pienia pooil\ga za sob. karę grzy'WJl;r 
do 200 zł. lub karę are3ztu do dni 14 
na zasadzie art. g ustawy z dn. 19· ... 
lipca 1919 r. o przymu80wem IIzozepte
niu oc1.ronnem przeoiwko ospie. 

Koła lokomotywy 
w roli gilotyny. 

(.) W dnin wczor.juya, w geOi
nach południowyell, cłrótnik kolejoW:J. 
obehodąc tor, mllldly pl1lejud,m n •• -
liey Nowo-Kl}tnej, a wsi. Retkini., an .. 
I .. ł leąee :l.włoki iaężczyany, baz głow;r_ 

Niezwłocznie o odkrJcin uwiadomił 
policję.. która przybył. na miejHe i 
wdrotyl. doellodzenie. 

UI'-lono, te ubitym jest \l!)"łetai 
Edmand Leon, zamieilkaly prsy ali';r 
Pruaa 7. 

Llon z lIiesnuJcll IIliiej powocl'w 
pnys18dl n. tor w ,hwili, gdy miał ... 
dlljjć pociV osobowy. ~1UI'llpnie uloły) 
lię na torze i podloływSly p;łow, na 
.ynaeb, olz,kiw.ł na nadejjcie poeil\l'o 
Głow. został. oddlielon. kołami, nib;r 
mieczem gilotyny, gdy Datomiut iul6w 
zostal nietkJlięty. 

Zwłoki desperata aabezpleelollo" 
miejscu do c18sa zjaldu komilji .. dowo
lekarakiej. 



Nr. 137. DZIENNIK.ŁODZKI - 19.V.32. Str: •. 

Dzienn rtowy • 
----------------------------------~--------... ---------------------------... ---------------
Sukces Kołodziejczyka 

"Resul'sa" w Gl'udzlądzu. 
W niedzielt; odbył sit; w Grudzi"dzu 

bieg kolarski, urz"dzony przez tamtej
~e Tow. Gimn. Sport. Sokół I na tra
sie Grudzi"dz - Bydgoszcz-Grudzi"dz, 
wynoszllcej 165 klm. o nagrodt; prze
<::hodnill. W biegu tym prócz kolarzy 
ślllSkich, . pomorskich i warszawskich, 
wziął równie;; udział doskonały szoso
wiec Kołodziejczyk z łódzkiej • Resur
sy' . 

Ogółem startowało 28 kolarzy. 
Kołodziejczyk wysun,,1 sit; na czoło 

biegu I pro 'vadzlł przed Wit;ckiem i 

TUl'nieJ zapaśniczy. 

Heinichem z Bydgoszczy, majqc zapew
nione zwycięstwo. Fatalna organizacja 
spowodowała jednak, te bez uprzedze
nia kolarzy zwiększono, w ostatniej 
chwili dystans o jedno okrqżenie toru, 
tak iż Kołodziejczyk i Więcek sądzqc, 
że przybyli do mety, przedwcześnie 
zmniejszyli tempo, pozwalajlIc wyprze
dz i ć się Heinichowi, który przybył ofi
cjalnie jako pierwszy w czasie 4 godz. 
25 min. 2 sek. przed Kołodziejczykiem 
i Feliksem Więckiem . 

DZls kto zwycięży? 
Olbrzym hiszpański Oliveira, 
czy rodak Torno. 

Walka dwóch olbrzymów Oliveiry i 
Kawana obfitująca w momenty nadzwy
czaj ciekawe nie przyniosła rezultatu. 
Oliveira zerwał stalowy nelson Kawana, 
gdy tymczasem Kawan z uścisku Oli
'Veiry ratował się ucieczkq do lin. ' 
, Torno po bardzo ciekawej walce 

prowadzonej na wysokim poziomie tech
<nicznym z nelsona w 19 minucie poło 
żył pięknego Bułgara. 

Krauser z kozakiem Orłowem, który I 
więcej walczył dowcipem aby zyskać 
sobie w ten sposó aplauz galerki, -
przewaga techniczna, - nie uzyskał 

I 

zwycięstwa , gdyż Orłow stale uciekafdo 
lin. . 

Brutalny Sain t Mars, położył pięknie 
walcząc8Qo Szczerbińskiego. 

Debiut mistrza świata Garkowienki 
przyniósł już w pierwszym dniu piękne 
zwycięstwo nad ciężkim Martynolfem, 

Dziś walczą : 
l, Torno- Olivelra decydujqca. 

II; Krauser '- Saint I'tars decydu-
jąca. 

III. Garkowienko- Holuban. 
IV. Kawan-i:lzczerbiński. 
V. Orłow-Waluszewski. 

Lódky~ ,kolarze'fstartują W I Zjazd F. L F. A.·w Sztok-
.. Warszawie. holmie. 

W nadchodzqclI niedzielę odbędzie 
się w Warszawie wyścig szosowy o pu
har .• Expresu Po~annego' na trasie 
Warszawa":"Jabłonna-Serock-Warsza
wa, wynoszqcej około, lOą klm. Na 

. !;Iieg ten, . w którym wezmq udział czo
łowi zawDdnicy z całej Polski, jadq 
również znani kolarze szosowi z Łodzi : 
Hofszneider, Bartoszek i Odartus z 
l;KS-.u, oraz KołodLiejczyk i Pietrasz ew
.Jlki,z Resursy. 

Raidem ,rdookola Lodzi" 
~ Unionu. 

Dnia 29 b. m. t. j. w przyszł" nie
dzielę organizuje SSUnion, poraz pillty 
z rzędu, tradycyjny raid motocyklowy do

' ókoła Ło.dzi, na trasie wynoszącej 270 
kim. Wielka ta impreza motocyklowa 
gromadzi corocznie znacz"lI ilość za
wodników lokalnych i zamiejscowych i 
wzbu1za zainteresowanie ' sfer sporto
wych. 

Głów"ll nagrodę tego raidu, którego 
warunki Sil naogół trudne, stanowi na
groda przechodnia Magi.stratu m. Łodz;: 
któr.a dotychczas znajdowała się w po
siadaniu p.p. Grabowskiego i Neot
lera. 

Polsk-a-Anglja O pukar 
Davisa. 

Dzi.;ki swemu zwycięstwu nad Ho
landjll 4: l, Polska, jak wiadomo za
kwalifikował .. się do śświerćfinału roz
grywek o puhar Davisa, gdzie zmierzy 
się z Anglją, która pokonała Rumunję 
5: O. Emocjonujllcy m~cz, Polska 
Anglja odbędzie się od 10- 12 czerwca 
~a kortach Legji w Warszawie, przyczem 
Anglję reprezentować będą w Warsza
wie: Perry, Austin, Lee i Hughes. Skład 
drużyny polskiej będzie przypuszczalnie 
ten sam co przeciw Holandii, jedynie 
b. prawdopodobna jest, po beznadziej
nej grze Jerzego Stolarowa, zmiana Iw 
doublu. 

Tegoroczny zjazd FIFA odb'ył się, 
jak wiadomo, w Sztokholmie: Polska 
była reprezentowana przez p. MaIlowa. 
Zjazd uchwalił Urzlldzić w roku 1934 
mistrzostwa piłkarskie świata (powtarza
ne od tego roku, co cztery lata), przy
czem organizacją ich mają si~ zająć 
Włochy. Pozatern kongres powołał do 
życia stały sekretarjat generalny z sie
dzibll w Bernie. Nowy skład zarządu 
flF-y po dokonanych wyborach wygilIda 
obecnie następujlICO: Prezesem został 
nadal p. Rimet (Francja), wiceprezesi: 
pp. Mauro (Włochy) I Seeldrayers (Bel
gja) i członkowie zarządu: dr. Bauwens 
(Niemcy), Fiszer (Węgr~). prof. Pelikan 
(Czechosłowacja), Lotsy (Holandja), 
Buero (Urugwaj) i Johanson (Szwe
cja). 

Przelożenie terminó~ 
meczów ligowych, 

Na ostatniem zebraniu wydziału gier 
i dyscypliny Ligi PZPN-u, przełożono 
termin meczu Warszawianka-Wisła na 
24. VII; zaś Legja-Garbarnia na 15. VIII. 

W nadchodzllcq niedzielę zostanll 
rozegrane następuj lice mecze ligowe: I 
Legja-Warszawianka, Cracovia-22 p.p. 
w Krakowie, Czarni - Garbarnia we 
Lwowie. Warta-Wisła w Poznaniu i 
Ruch - Pogoń w Wielkich Hajdu
kach. 

Zawody szermiercze: 
tódź-Warszowa-Katowice. 

W dn iu dzisiejszym I ju'trzejszym 
(19 i 20 b. m.) odbędll się w Łodzi 
w sali Helenowa, drużynowe między
mia~towe zawody szermiercze policyj
nych klubów sportowych między Łodzią, 
WarszawlI i Katowicomi. Każda druży
na wystawia po czterech zawodników, 
przyczem w dniu dzisiejszym zostanll 
rozegrane, od Ilodz. 18.30 walki na flo
rety, zaś w dniu jutrzejszym od godz. 
18-ej walki na szable. 

Święto motocyklowe. 
W nadchodzllCą niedzielę motocykliś

ci z całego kraju, będll obchodzić t. zw. 
.Święto motocyklowe', z okazji którego 
zostanie zorganizowanych caty szereg 
imprez Największą jednak imprezll bę
dzie niew~tpllwie zjazd plakietowy do 
Warszawy, urządzony z polecenia pol
skiego Związku Motocyklowego przez 
tamtejszą Legję. Zjazd ten odbędzie 
się od godz. 11-13 ei, zaś o godz. 14 
mlńDcykliści udadzll się na Zamek,lldzie 
zos tanie wręczony Panu Prezydentowi 
Mościckiemu ryngraf, t.j. tarcza srebrna 
z inicjałami ~Iubów. Niezwykle licznie 
obsadza wymieniony zjazd, sekcję mo
tocyklowlI łódzkiego Unionu, z której 
jedzie 20 maszyn, pozatem przewidzia
ny jest również liczny udzi~ł i innych 
klubów z Łodzi, oraz z calej Polski. 
Klub, Irtórego zawodnicy przejadą w 
sumie największą ilość kilometrów, zdo
będzie pierwszą nagrodę (minimum wy
nosi 100 klm.). Zaznaczyć należy , że 
Pan Prezydent, żywo interesuje się spor
tem motocyklowym a szczególnie jego 
pomyślnym rozwojem. 

SkIad Polski przeciw 
Jugoslawji. 

W dniu 29 b. m. odbędzie się-jak 
jut donosiliśmy-międzynarodowy mecz 
piłkarski Jugosławja-Polska w Zagrze
biu. 

Kapitan związkowy PZPN-u p. Ka
łuża ustalił nast. skład drużyny repre
zentacyjnej Polski: w bramce Albański 
lub Otfinowski, obrońcy: Martyna i Bu
łanow, w pomocy: Kotlarczyk II, Mysiak, 
Wilczkiewicz (ewent. SzalIer), w napa
dzie: Wypii e~ski, Pazurek, Nawrot, Ci
szewski, Bator (ew. Riesner). 

Skład ten ' nie jest feszcze deiinjtyw- ' 
ny, gdyż moglI w nim zajść zmiany, 
zależnie od lormy graczy na najbliż
szych zawodach ligowych. Delinit1wne 
zestawienie drużyny nastąpi zatem do
piero po ukończeniu niedzielnych roz 
grywek mistrzowskich. 

Wycieczka okrężna L,T,K 
W niedzielę, dnia 22-go maja r. b. 

Łódzkie Towarzystwo Kolarskie !urzlldza 
turystyczną wycieczkę okrężną na ro
werach na trasie Łódź-Konstantynów
Lutomiersk- Kazimierz- Aleksandrów
Łódź. Zbiórka członków biorących u
dział w wycieczce, została wyznaczona 
na Ilodz. 7 m. 30 w lo kalu Towarzyst
wa, przy ul. Targowej Nr. ó. Wyciecz
kę prowadzi kapitan M. Karpiński. 

·Niedzielne mecze ligowe. 
W nadchodzącą niedzielę rozegrane 

zostaną w kraju n"stępujqce mecze li
gowe: Legia - Warszawianka w War
szawie, Cracovia-22 p.p. w Krakowie, 
Czarni-Garbarnia we Lwowie, Warta
Wisła w Poznaniu i Ruch - POlloń VI

Wielkich Hajdukach. 

Porażka Garbarni. 
Hakoah - Garbarnia 3 : 2 (l: 6). 

Drużyna Hakoahu, która odniosła ostat
nio szereg zwycięstw, pokonała zasłuże
nie mistrza Polski. Garbarnię mimo, iż 

wystllpiła ona w komplecie za wyjłłt· 
kiem Nagraby (zaatllPił go z powodze
niem Joksz). 

Aktualja lokalne, 
W sobotę i niedzielę 28 i 29 b. ' m. 

odbędą się \Ol Łodzi zawody lekkoatle
tyczne o mistrzostwo okręgu dla męż
czyzn, zaś 5 czerwca trójmecz między
okręgowy: Krak6w-Łódź - Slllsk lw 
Król. Hucie). 

* * • Znane hazenistki. koszykarki i siat-
karki łódzkiego HKS-u, (które obecnie 
przebywają w warszawskim CIWF-ie), 
Hołyszewska, Kordowska i I Połomlka, 
otrzymały zwolnienie z klubu macierzy
stego i wstąpiły do stołecznej Legji. .. .. .. 

Najbliższym meczem o mistrzostwo 
Ligi, który odbędzie się niezwykle cie
kawie, ze względu na dObrll formę jakli 
wykazał Ruch zwyciężając ostatnio klub 
Meteor z Pralli 4 : ,. Mecz ŁKS-u z 
Ruchem odbędzie się w czwartek 26 b, 
m. na boisku przy Al. Unji. 

---------......... ----... ~ 
Giełda warszawska. 

Urzędowa ceduła giełdy walutowe) 
z dn. 19 maja 1932 roku. 

GOT0WKA: 
Dolary 8.87 

CZEKI. 
Belgia 125.05 
GdaÓsk 174.85' 
Holandja 361.65 
Londyn 32.85, 33.01 
N.-York czeki 8.899 
Paryż 35.14 
Praga 26.39 ~.;. • ~ 

zwa.icaria J 74.45 
Włochy 45.93 
Berlin 212.80 

A K C .T E . 
B-k Polski 71.00, 71. 1/ , 

PAPIERY PANS'rWOWE 
ZASTAWNE. 

4% inwastycyjna 90.60 
~ iowestycyjoa seryjna 97.06 
5% konwersyjna 88.00 
5% koll\iowa 54.00 

USTY 

4% dolarowa 46.75 . 
7% stabiIizacyjJUI. 4 • . 50, 50.50, « .75 
10% kolejowa 101.50 
8% B. G. K. 94.00 
8 1/.r. ziemskie zł. 85.50 
51/.% m. Warszawy 46.50 
8r. m. W8l'SZ&WY 5' .75 58.1>0 56.7i 
8·/. m. Łoizi. 57.75 

ZBOŻÓWKA 
z dnia 19 maja 1932 r. 

żyto cena tranzakcyj . obroty 420 ton zU8, 75 
żyto . . "210.. 28,60 
iyto • 2115. "28,100 
przenica 252 1/ . "29,75 

" biała " ,,15 " ,,30.-
Ceny orjentacyjne 

jęczmieJi browarowy od zł. 2i.,50 
do zł. 25,00 

Usposobienie ogólne Ipokojne. 
Relzta Dotowań bez zmiany. 

Administracja "Dziennika Łódzkiego" 
jest czynna wiolCalu wlasnym ul. Piotrkowska INr. 86. 

lei. 101-99. - od godz. 8-ej rano do 8-ej wiecz. 

Redakcja dzienna: ul. Piotrkowska Nr. 86,ltel. 101-99. 
nocna: ul. Cegielniana Nr. 19, tel. 134-86. 
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Dni_o,..,. Kino-Teatr Od wtorku duia 17 maja i dni następnych 

"Przedwiośn ie" 

-.~ \~ :-iw .>" 
Emocjonujący 100% 
film produkcji pol

skiej p. t. 
Bezimienni Bohaterowie W wykonaniu MarJI Bogdy, Adama 

Brodzlsz8, Eogenjosza Boda, Zo
li Pogorzelsklej i innych, 

..., '1 . ~ : l 
: . ,'; ... ~~;~>~ .... :~~~.-

Żeromskiego 74-76 
r6g Kopernih 

N ad program aktualności filmowe l wesola komedyjka. 
Na og61ne ~'1danle Szanownej Publiczności poc."tek leanl6w w dni pOWI" o godl. ł p. p., w niedziele 1 święta o g. 2 p. p. Ostatni seans 

o god •. lO "lecz. Ceny mlejao: 1-1.30, II-go gr~ UI--® gr. Na l-azy seanl wSlystkle mlejaca po 60 gr. 

Następny program: Mliość Żorżety ;16~~;~~ Daniele Parola i Pier~e Baczew. 
Kupony nlgowe po 75 gr. ważne na w .. y.tkle mlej.ca we wozy.tkle dni • wyj"tklem aobót, nled,lel 1 ewl"t. 

UW A.GA. PUlo-partout 1 bUety wolnego wejścia w niedziele I święta bezwzględnie nie wune. 

~SC5ai!552~5CS25a~52~~52~Si!~ 
KINO-TEATR Dziś! Dziś! Następny program: Im 

R E S U R S A wpsp.aniałatP.owie.,ó,IDiłSolna, któAre
j akcja . tM'''1''~'' C ,j"TYSPie laNbaw CO~CYIIsI;n; "Niepotrzebny' człowiek". m 

Pocz"tek lealll6w w dni pOWIZ. 
o godz. 5.30 7.30 J g.15. 

w soboty o g. ~, w niedziele i święta .ul. Kilińsk' g 123 W rolach głównych: o godz. 3, UO, &, 7.30 I g.15. 
le O Barbara Kent i Glenn Tryon Realizował Dr. Paweł fejos. w .oboty, niedziele I święta pao.e 

O k :! partout pr6cz urzędowych nieważne. 
r . po dyr. p. L. KANTORA. UWAGAI!! Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. UWAGA II! 

~~~~=~-.;r:25CS'2S~~'C5C52.SZ5~~~~~52252S52. 

Do akt. nr. 560/ 81, K. 228 1932 r. 

Ogloszenie, 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 

do Spraw upadłości, zamieszkały w Ło
dsi, prsy ul. W ólczaflskiej 63, na zasa
dzie art. lOS O U. P . C. oglasza że w
dnia 81-go maja 1982 r. od godz 10 r. 
,.. Łodzi przy ul. Pabjanickiej 49, odb~
dzie lię Iprzedaż z przetargu publiczne
go ruchomości, naletlJcych do f-my: 
Spadkobiercy .Ferdynanda Keniga" i 
składających się z 180000 tys. cegły pa
lonej, tokarki pociągowej 3 mtr. oszaco .. 
wanycb na sumę zł. 11050.- . 

Łódź, dnia 18 ml\ja 1982 r . 
Komornik W. KOSZELIK. 

Tanio. od zł. 2.50 
R a m k i do portretów 

(wielkości 27X34) 

Tylko Vf firmie "ERKO" 
ul. Kopernika Nr. 34 (Milsza). 
Duły wybór ram do obrazów, gzymsów 
do firanek, ram owalnych i t. d. --

OPRAWA NA POCZEKANIU. 
ZŁOCENIE STARYCH RAM. 

Tanio od zł. 2.50 

Fabryka łóżek polowych, 
leżaków i wózi.:ów dzie4 

~innych 

"OMEGAr , 
ŁÓDŹ, Nawrot 94. 

Tel. 130-45 
poleca :niezastllpionej jakości łóżka 

• polowe, leżaki i wózki dziecinne. 
- Żqdać we wszystkich składach. 

HURT. - - DETAL. 

Doktór 

RĘICHER 
POWRÓCIŁ 

Chol'oby skól'ne, wenel'yczne 
i moczopIciowe. 

ul. Połud.nio;Ns nr. 28, 
Tel. 201-98. 

Przyjmuje od 8-11 rano i od 5-8 w. 
w nie~iele i święta od 9-1. 

Do akt Nr. 816 1932 r. 

Ogloszenie. 
Komornik S,du Grodzkiego w Lodzi 

rewiru 4-go, zamieszkały w Łodzi, przy 
ulicy Traugutta Nr. 18, na z&8&dzie 
art. 1030 U. P. C. ogłuE&, że w dniu 81 
maja 1982 ~'. od godz. 10 r. w Łodzi 
przy ulicy Przejazd nr. 3l odbędzie aię 
Iprzedaż z przetargu publicznego rucho
mości naleących do Kina .Dom Ludowy" 
i Ikladaj,cych liię z 2 aparatów kinema
tograficznYch-nieme, oBzaoowanych na 
snmę zł. 7.000.-

Ł6dź, dnia 6 maja 1982 r. 
Komornik S. ZAJKOWSKI. 

Do akt. nr. E. 618 1932 r. 

Ogloszenie. 
Komornik Sądu GrodzkJero w Łodzi 

rew. 10·go, zami8Szkały w Łodzi prsy 
ul. Przej azd pod nr. 40, na zasadzie art. 
1030 U. P . C. ogłasza że w dniu 9-(0 
czerwca 1982 r. od godz. 10 ranow Ło
dzi, przy ul. Zgierskiej pod nr. 78 odbę
dzie ail} sprzeliaż z przetargu publicznego 
ruchomości, naletłcych do braela-Laj
busia Krakowskiego i składajIJcy.h się 
z mebli, palt dam.kich wozów roboczych 
i w~glowych, konia i krowy, oszacowa
nych na su.1} zł. 6645.-

Ł6dt, dnia 13 maja 1952 r . 
Komornik L. HOLLAS. 

Do akt Nr. B. 2635 1.31 r. 

Ogloszenie. 
Komornik S'Idu GrodlkieS'o w Łodzi, 

10 rew. zamieszkaly w mieście Łodzi przy 
ul. Przejazd pod nr. 40, na zasadzie art. 1030 
U. ,P. C. oS'las ... , te w dniu 2 czerwca 
1932 r., od S'odz. 10 rano w Łodzi, puy ulicy 
Nlecalej Nr. 13 odbędzie się sprzedaż z prle
tar~u pubUa •. ruchom., nalei'lcyah do Masy 
Upadloścl firmy . Artur Goldstadt' w osobie 
Syndfka Maoy Upadlości Adw. BoI. Flcbny 
I skladaj'lcych się • urz"dzenla biurowego, 
i maszyn do wyroMw nabialowych OSI"OO
wan1ch Ila sumę ZI. 7350.-

Łódż, dllia 12 maja 1932 f. , 
Kom.u.!k L. HOLLAS. 

Do akt Nr. B5 1932 r. 

Ogloszenie. 
Komornik Sądu GrodzIdego w Łodzi, do 

spraw upadloścl zam. w Łodzi przy ulicy 
WólczańskJej 63, na zasadzie art. 1030 U. P. 
C. o gł a s z a, źe w dniu al'IIO maja 1932 r. 
od godz. la r&now Łodzi przy uL Ńowo-Pa
bjanlcklej pod Nr. 45, odbędzie się sprzedaż z 
przetargu pubUcznego ruchomości, należllcych 
do Ryszarda Eglera I składaj'lcych się. kotła 
żelaznego 300 kg. ezpikl wlgonjowej i wagi 
dziesiętnej oszacowanych na sumę zł. 550 

Łódź, dnia 18 maja 1932 r. 
Kom~rnlk W. -KOSZIlLIK. 

Do akt. Nr. B. e70 1032 r. 

Ogloszenie. 
Komornik S"du GrodzkieS'o w Łodzi rew. 

10· go. zamles,kaly w Łodll prly ul. Przejald 
pod nr. 40, na zasad&ie art. 1030 U. P. C. 
oS'la,"a, je w dniu g czerwca Ig32 r. od g. 10 
rano w Łodzi, przy ul. Skarbowej Nr. 22 
o'będzle sIę sproedAt I przetargu pub!. ru
cllomoścl nalei'łcych do Jakuba Markul& 
I .kladaj"cych się s mebli, oSlaoowanyoh 
na sumę zl, UBO.-

Sala ze sceną 
w śródmieściu 

do Odnajęcia. 
Związek Drukarzy ul. NAWROT ]'i 2() 

Łódź, dnia 18 maja 1932 r. 
Komornik L. HOLLAS. 

SZKŁO 0KIENNE 
ornamentowe, surowe, matowe oraz szkle
nie budowli. Djamenty do rżnięcia szkła 

poleca po cenach niskich 

J. OLEJNICZAK 
ŁÓDŹ, ul. Główna 14, telef. 130-04. 

UWAGA: Szkł. inspektowe w wielkim wyborze. 

SZEWCY-
Najtaniej ~~~~; S K Ó R y w każdej 

ilości 

w SPÓLCE SZEWCÓW 
PIOTRKOWSKA 79. AJ. KoSmUSZKI 22. 

Tełefon 158-38. 
Specjalnosć: detaliczna sprzedaż zel6wek trwałych na wodę. --..................................... . 
Ogłoszenie. 

Poszukujemy reflektantów na wydzierżawienie w fa
bryce Sp. Akc. A. G. Borst w Zgierzu tkalni, farbia.rni 
i wykoilczalni wzgl. poszczególnych lokali fa.brycznych . 
Oferty prosimy składać u jednego z niżej podpisanych 
syndyk6w tymczasowych. 

Syndycy tymczasowi upadłości Sp. Akc. A. G. Borst 
w Zgierzu. 

Adwokaci: MAREK LIPSZYC 
Łódź, ul. Piotrkomka Nr. 87. 

FRANCISZEK SZW AJDLER 
Łódź; Al. KościlIszki Nr. 36. 

....-, .. -----------------------------WARSZTAT REPERACYJNY 
maszyn do pisania, liczenia, 
kas kontrolnych . NATIONAL· 
oraz wszelkich maszyn DRU
KARSKICH I litograficznych. 

p. f. ,.MECHANIKU 
w Łodzi, ul. Kilińskiego Nr. 12, Tel. 221-36. 

Biiuterję 
legarki na raty, cen7 
gotówkowe p o I e c a 
.Precloaa· Plotrkow
aka 123 w podw6rzu. 

Nauczyciel języka 
lacińskiego ma 16-

godzin wolnych. Zgl .. 
IIzenla 8ub .A. Z." re
dakcja . Dziennlk. 
Łódz1dego·. 

Zakład krawiecki 
• Uniwersał" Rad

wańska 2, te\. 231-40. 
przyjmuje wszelkie, 
obstalunki, odśwleż~ 
garderobę, pierze che
micznie oraz farbuje_ 
Jeszcze kiJka parceL 

z folwarku Kwiat
kowlce do sprzedani~ 
po przystępnej cenie. 
Działki nadajl\ się tak 
na aospodarstwo rol
ne jak 1 na osiedl ... 
letniskowe. - Wiado
mość u W. P. Kui
mierza Kulcsycld.g .. 
maj. Wodzierady -
Górne, poczta Kwiat
kowice. 

Częsć dworu, wśród 
starego parku vr 

lDa]owniczem otocze
niu, wynajmę na let
nisko jednej lub kil
ku . cbrześclj ańsklm 
kulturalnym rca.l
nom. Poczta, sklepy. 
restauracja, klIpiel i 
komunikacja autobu
sowa na miejscu. -
Auta kursuj" 3 razy 
dziennie. - Zpfi_' 
Szczytnicka - folw. 
KwilLtkowlce pod Lu- ' 
tomiersklem. 

R~KLAMA 
TO 

~OT~GA! 
~ 

Cen. ~ OfC:lt"J:oszen - Za wier .. milimetrowy l-łamowy (ł lamy): przed tekstem 1 w tekście 50 gr., za tekstem 1 komn.nJkaty ~o Igr. nekro-

IIl111!1l1111iillllllP.lllllliie7l1111'1l11'11ir.lll!~iiiP.n ·p,!IIII'iP.!IIlIiiIliliii!i!i!!!.R- logi - 50 gr~ ,wyctajne za 1 wlen, millm, (Itrona 8 łamów) 12 gr_ oglol.enia drobne 12 gr., ' za wyraz naj:'ntej ... 
11IIIIIIIIIII11IIIIIIr.HlIUlUlllllllUlllldllU.liiI!IUII __ UIIIIIIIH II. 1.20, dla pOlzukuj'leych pracy lO gr~ najmniej .. e oglonenlo l zł. - Ogloazenia z&llllejlcowe o 30 proc. drożej 

U firm zagranicznych • 100 proc. droż.j. Za terminowy drill: ogI0 .. eń,~omn.nlkat6w I ofiar admilli.tracja nie odpowiada.' 
C ... , p. e .. u .. e •• ty. mJe.ięc:mJo:w Łodzi I-I. S.eo, na prowlncJI zł. 6.10, la odnol.eńl. do domn ~o gr. - Pronn.moratę przerwać można tylko 1-80 i 16-go każdego mlOlII\Ca. 

-lledaktor: Józeł Przybylski. ~a wydawnictwo:flBdmund Blatewski. J Druk L. Tarkowskiego, Cegielniana 19. 
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